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manage 


restytucję godności i praw Polski w Gdańsku 


Senat gdański przeprasza Polskę 


Czyni to w sposób obłudny i wykrętny. 


Gdańsk. (PAT. 10 bm. Wczoraj o godz. 7.80 
do siedziby Komisarza generalnego R zecZzypospo- 
litej Polskiej 1 assburge. a pr zybył dy rektor, biu- 


ra prczydjalnego Senatu odańskiego dr. Ferber 


iw imieniu prezydenta senatu złożył następuja- 

ce oświadczenie: 

Wysoki komisarz Ligi Sudół odbył 
dopiero konterencję z prezydentem nk 
w Sprawie w ymiiny not. 

Z wyjaśnień udzielonych przy tej Sposo- 
bności przez wysokiego komisarzą dowiedział 
się senat, że Rząd Polski w dokonanym usz- 
kodzeniu polskich skrzynek listowych, nawet 


zwy nie przedstawiały godeł państwa, prze- 
się obrazy- Państwa i narodu 


połacie co które to zapatrywanie z not przed- 
stawicielstw dyplomatycznych nie stało się 
nam wiioczitem. 

Na podstawie tego stanu faktycznego se- 
nat wolnego miasta Gdańska idąc. za „rada. 
wysokiego komisarza Ligi 2 Narodów. składa 


że ër tas nm potępia i ubolewa z po- 
wodu uszkodzenia polskiej własności pań- 
stwowej na obszarze wolnego miasta Gdań- 
ską, które to uszkodzenie ze względu na je- 
go specjalny charakter, uważa Rząd Polski 
jako obrazę Państwa i narodu polskiego*. 

. Po tem oświadezeniu Ferber_ dor ęcżył general- 
nemu komisarzowi Rzeczy pospolitej Polskiej j treść 
złożonego oświsidczenia na pismie. 

Gdańsk. GAW.) Prezydent Senatu SG odwie- 
dził komisarza Ligi. Narodów w sprawie ZAŁACZH 
z Polską. W nocie, będącej odpowiedzią na drugą 
Rate polską. Senats Gziękuje zx nadesłanie * załą- 
nego, Miasta Gdańska w niszczeniu skrzymek i 


ompiomitujacs rolę policji, komunikuje, że po 
RA zeń zawiadomi komisarza Pol- 
ski o rezultacie, Charakterystycznem jest. że no- 


ta nie wspomina g przeproszeniu za naruszenie 
eksterytorjalmości 


ta została doręczoną przed przeproszeniem, 0 któ- 

rem wyżej. Przyp. Red.). , 

Gdańskie sfery gospodarcze niezddawatśna 
z prowoka2yjnej polityki Senatu 


- Gdańsk. - '(AW.) W kołach gospodarczych wol- 
nego miasta „panuje silne zaniepokojenie z powo- 


ów, stwierdzających udział urzędników wol- 


du konfliktu polsko-gdańskiego, wywołanego pro- . 


wokacy jną postawą Senatu. Obawiają się, że gdy 
konflikt nie zostanie zlikwidowany ugodowo, od- 
bije się, to poważnie na interesach gdańskiego 


hadlu i przemysłu, a bezpośrednią ofiarą krótko- - 
paść Targi 


wzrocznej polityki Senatu mogłyby 
e, gdzie jak wiadomo firmy polskie biorą 


poważny . iał, 


Ale Senat zamierza nadal prowadzić politykę. 


Płewokacji. 


Gdańsk. (PAT.) 10 bm. Senat "ERA. Armo: Wy 


„wał do wysokiego komisarza. Ligi „Narodów Mac 
Donela pismo Z prośbą 0. 
w Sprawie polskiej służby pocztowej w parcie 
gdańskim. W piśmie tem Senat wnosi: 5 


"a, —- 


1) stwierdzenie, że już prawomocne , orzeczenie x 
wysokiego komisarza z maja 1922 r. rozstrzygnę- : 


ło, iż służba pocztowa, do: kitórej Polska jest upra- 
wniona na zasadzie art. 29 układu paryskiego 


niniejszem R Rz dowi. Polskiemy oświadczęnie; 


„ roku i twierdzi, że postępowanie Rządu Polskiego 


komisarjatu polskiego. (Nota 


wydanie. : orzeczenia 


Red. naczelny: Dr. WŁADYSŁAW ŚWIRSKI. 


Nr..9 — Rok VIII. 


z list. 1920 r. ma być wykonywana jedyme w o- 
brębie budynków urzędów pocztowych. które prze 
znaczone zostały na ten cel, oraz dla dalszego 
transportu tych przesyłek pocztowych z tych bu- 
dynków do Polski i odwrotnie, z wykluczeniem 
wszystkich techniczno- pocztowych urządzeń poza 
„obrębem wspomnianych budynków » ile nie służą 
"one tylko do utrzymania uktudem OC” ję" 
połączeń pomiędzy polskim urzędem pocztowym 


„A, Polską, albo między Polską a zagramieą przez 


port gdański w szcz zególności Z wykluczeniem to- 
ręczania i przyjmowania przesyłek pocztowych 
i telegraficznych przy pomocy skrzynek poczto- 
wych, listonoszy i innych osób, oraz jakichkolwiek 
innych urządzeń znajdujących się poza obrębem 
wspomnianych wyżej budynków. 
3) 0 rozstrzygnięcie, że służba pocztowa, do 
której Polska jest uprawniona na zasadzie ukia- 
du paryskiego, ma tyłko na celu umożliwienie pol 
Skim władzom funkcjonowania prawnego na ob- 
sząrze wolnego miasta Gdańska, zbierania przesy- 


i lek pocztowych i bezpośredniego wysyłania ich 
do Polski lub zagranicę z tego urzędu pocztowego 


a nie z jakiegokolwiek innego miejsca, oraz że 
ten urząd pocztowy ma się zajmować przesył- 
kami. 'owemii „wysyłanemi z z Polski: przez 


port t gdański do- “krajów zatħorskich Paiatoświe | 


3) O spewadowemie. aby Polska zniosła na- 
tychmiast polską służbę pocztową urządzoną 
w dniu 5 stycznia samowolnie i bezprawnie wbrew 
| oai za orzeczeniu Liot Narodów z maja 
1922 r. oruz orzeczeniu Ligi Narodów w As € 
M wj służby pocztowej: 

W: motvw: ach do swoich wniosków Senat przy- 
tacza twierdzenia, jakoby poczta. polska w Gdań- 
sku urządzona została bez wszelkiej DO 
a skrzymkąi pocztowe rozwieszone zostały pal o 
słomą: ciemnosci w nocy. W dalszym ciągu pisma 
Semat powołuje sre næ orzeczenie wysokiego ko- 
Misarza w sprawie poczty z maja 1922 r., oraz na 
jego pismo w tej samej sprawie z 6 stycznia 1923 


NAFUSZA wspomniane orzeczenie. 

Wreszejć pismo podaje, że rząd wobiego. miasta 
Gdański zakłada uroczysty protest przeciw te- 
mu, że Rząd Polski w drodze swoich samowol- 
nych zarządzeń wykracza poza granice wykreślo- 
ne mu. przoz prawomocne orzeczenie Ligi Naro- 
dów i przez to narusza prawa wolnego miasta 
Gdańska. Jeżeli mimo tego pożcnia "zaniecha- 
liśnry wystąpienia przeciw temu samowolnemu 
postępowaniu Polski przy użyciu urzędowych i 
administracyjnych zarządzeń, to nezyniliśmy to. 
w tym celu. aby. zastosować się do życzenia wy- 
rażonego przez Ligę Narodów, a mianowicie, że 
Gdańsk i Polska powinny w stosunku do siebie 
unikać wszelkich samow olnych działań i dla u- 
trzymania stanu prawnego powinny stosować wy- 
łącznie postępowanie  rozjemcze , przew idzisne- 
w art. 39. układu paryskiego. . Wolne: miasto 
Gdańsk pragnie nadal stosować się lojalnie do. 
tego orzeczenia Ligi i pozostawia Rzpltej Polskiej. 
pelną odpowiedzialność za to, że Rząd Polski u- 
ciek} się do. action direct, aby zaanulować prawo- 
mome orzeczenie wysokiego. kómisarza Ligi Nà- 
rodów. Prosimy o natychmiastowe orzeczenie wy- 
sokiego komisarza w sprawie satnowolnego za- 
rządzenia ‘Rządu Polskiego, w  szczegółności 
© spowodowanie, aby Polska natychmiast . znió- 
sla samowolnie i. bezprawnie urządzoną w Gdań- 
sku służbę pocztową i aby przy Pell Śliecowała 
rządzeniach sweżej. służby ck 
się OrZECZENACI i -aiie Narodów 


że na straży autonomii 


także sytuacja anormalna,: 


Kraków, li stycznia. 

senat gdański przepr ost. Przeproszemie wykrę- 
tups obłudne, połówiczne, ale zdńćsze jest to sehy- 
lenie karku. Jest niewatpliwie zasługą prasy in; 
pinji polskiej, że przywiodła nieco dumę haka. 
tystów gdańskich do opamiętamia. Trzeba. iby 
Senat gdański wiedział, że opinja ta wyrażająca 
wolę całego narodu polskiego poprze swój Rząd 
z cała stanowczością we wszystkich krokach, ja- 
kie on uzna za stosowne podjąć w celu px oskromie 
nia buntu gdańskiego. 

Co należało o aktualnej stronie obecnego kon- 
fliktu powiedzieć, to już zostało. mamy wraże- 
nie. wypowiedziane dostatecznie. Ale w spote- 
czeństwie jest łączność, jest żądanie, aby problem 
gdański był wreszcie uregulowany zgodnie z im- 
teresami Rzeczy: pospolitej, Polska musi otrzymać 
prawa. zagwarantowane jej w Traktacie Wersal- 
skim odnośnie do Gdańska i do dostępu do Bal- 
tyku. Te prawa są bezwzględne. tymczasem wy- 
tworzyła się sytuacja, że o każde z tych praw 
Polska musi procesować śię z (idańskiem. Jest 
to rzeez sprzeczna z postanowieniami Traktatu. 
/ brzmienia odnośnych postanowień - Traktato- 
wych wynika jasno. że Polska: 1) jest zwierzchni- 
kiem suwerennem (rdańska, 2) że wszelkie przy- 
znane jej uprawnienia wykonywa na podstawie 
własnej wladzy, a co do Gdańska, 3) to ma on 
pewne uprawnienia autonomiczne. Rozumie Sie, 
(wdańska stoi Liga Na- 
rotówye: "ale" mie można się zgodzić, aby Liga N Va- 
rodów, wvdawała orzeczćnia w zakresie tych u- 
prawnień Polski. które wykonywa ona nie z wła- 
siej mocy. Dziś jest wprost odwrotnie, Gdańsk 
swoją autonomję rozszerza do rozmiarów suwe- 
rennosści, a Polska o każde wlasne upmiwnienie 
prowadzi procesy. 

Jest niedopuszczalnem, aby wogóle Senat Gdań. 
ği; był stroną w stosumku do Polski. Str oną 'mo-. 
że tu być tylko sama Liva Narodów i jej wysoki 
komisarz w Gdańsku, którzy w myśl Traktatu 
mają  strzedz gdańskiej autonomii, Będzie to 
anarchiczna w' swej 
istocie, ale p rzynajmniej zvodna z Traktatem Wer 
śalskim. Sytuacja zaś dzisi le jsza jest wprost Pt- 
radoksalna i pozostaje w rażącej sprzeczności 
Z eH Traktatem. 

Na. przyszłość Polska. powinna zmienić swoją 
dóty chczasową politykę: a więc wy konywać wła- 
sną mocą w szystkię przysługujące. jej uprawhie- 
nia. opór zaś, jakiby jej przeciwstawiomo. złamać. 
Wstrzymać. egzekutywy” polskiej nie może wyso- 
ki komisarz Ligi Narodów à tylko sama Liga 
Narodów winna udowddnić czy w konkretnym 
wypadku nastąpiło naruszenie przez: Polske auto- 
nomji gdańskiej. 

Procesowanie się Polski Z anrik D jej wła- 
sne prawa musi stać, bö to naraża nas ną: śmie - 
szność. Nigdzie nie znajdziemy przykładń, by 
twór autonomiczny: występował ra prawach TÓ- 
w 8) stromy wobec swego o sliwórena. 

> Delikwiną polityke Polski, jaka była dotych- 
czas prowadzona można: zrozumieć, ale nadal już- 
bv jej uspraw iedhiwié: nie można. Ostatni iney- 
demt musi znamionować tu zwrot  przełomówy. 
Odtąd wejść musimy naprawdę do zrealizowania - 
SW yeh praw zwierzchniczych nad Gdańskiem! 


Powodzenia Hiszpanów w Marokku 


Madryt. (PAT.) 10 bm. Koło Melli powstańcy 
ponieśli nowe wielkie straty. Trzech wybitnych 
przywódców powstańwów dostało się do niewok. 

"Tanger. (PAT) Obrona granicy ze szązepem 
Andżera daje pomyślne remiiltaty. Przebieg Toko- 
wań z Andżera' pozwała. się śpodztewać ryeliego 


| osiągnięcia hry A. 


Przesląd prasy. 

Poskromiona hydra. — Głosy lewicy. o gdańskim 

buncie. — Niesojusznicze targi sojuszników. 
Wieczny ruch odwetu w Niemczech. 


Kraków, 11 stycznia. 

Hydra została poskromiona!... Gdańsk ustąpił 
i skłonił głowę przed powagą i siłą Polski. Senat 
wolnego miasic złożył przez usta swojego repre- 
zentanta oświadczenie na ręce Generalnego Ko- 
misurza Rzeczypospolitej. w którem powiedział: 

„że bez zastrzeżeń potępia i ubolewa z powodu 
uszkodzenia polskiej własności państwowej nía 
obszarze wolnego miasta- Gdańska, które ta 
uszkodzenie ze względu ea jego specjalny eha- 
rakter. uważa Rząd polski. jako obrazę państwa 
i narodu pelskicgo". 

Oświudczenie wprawdzie wykrętne. wydnszone. 
sle nie byloby pruskiem. gdyby 
jasnością. 

Można było żądać wprawdzie więcej, Rząd 
mógł występować z całą stanowczością, tem bar- 
dziej. że miat poparcie opiuji. Co mysla I powie- 
działa prava strona społec zeństwa -— czytaliśmy 
wczoraj. Po lewej I w środku był też zapał; „Echo 
Warszawskie“ domagało siĘ: 

„Należy zdusić hydrę, póki jest młoda i słaba; 
bo gdy ją pożywieniem naszem utuczymy. zdusi 
oma. naszych obywateli w Gdańsku, zabierze iam 
ujście Wisły na rzecz Prus!t.. Czas z tą hakaty- 
stów zabawką skończyć radykalnie i raz na zaw- 
sze!* 

W „Kurjerze Porannym“ 7 zadano również: 
„najwyższe pora przejść do poważuego, spasyj- 
nego. pokojowego. ale stanowczegwo 1 mewzra- 
szonego czynu pulitycznego. (Od Rządu, który 
tylko zastępuje rząd prawdziwy, niczego oczeki- 
wać n'e można, jeżeli Sejm nie zdobędzie się na 
sformułowanie kategorycznego imperatywu pol- 
skiej racji stanu w stosunku do naszego jedyne- 
gvo dostępu do morza”. 

ile się już stałol... Gdańsk się ugiąl.. My zaś 
wiemy dla siebie, że obecny Rząd z p. Skrzyńskim 
jako ministrem spraw zagranicznych, nie umie 
z należytym tupetem wobec łyków gdańskich 
bronić interesów Polski... 

Tymczasem zaś gdy nad Bałtykiem rozegrał 
się kilkudniowy epizod wielkiej akcji odwetu nie- 
mieckiego w Paryżu sojnszuiey radzą nad dłu- 
gami, jakie zac iagneli między sobą w czasie woj- 
ny. I na tem tle dochodzi do smutnej rzeczywi- 
stości. (i. któmy pomieśli mtjwioksze straty — 
muszą dziś placić swoim sojusznikom szt terlingi 
i dolarv. Francja. Włochy. Belgja po zwycięstwie 
bedą teraz płacić najwięcej. słusznie ocenia tą 
sytuację „„Głos Narodu: 

„Francuzi. Włosi, Belgowie w ciągu: sześciu 
kit już to udawali. że nia wierzą kapodkioj pno- 

i vie Anglosasów, już to powoływał się patetycz- 
nie na swych polcołych, na zniszczone wojną 
ziemie, ma zrujnowane gospodarstwo, by zmięłk- 
czyć serwo swych eks-sojuszników. Od. ezasu do 
twasu przypomali, że ofiarom Francji zawdzię- 
cza Anglja dzisiejszy ogromny wzrost swego im- 
'  perjum, a Ameryka swoją hegemonję finansową 
(| nad światem. Żaliki się. że gdy oni, Francuzi. i 
Belgowie. ne mogą odzyskać od pobitych Nic- 
miec odszkodowań na odbudowę zmiszazonyeh 
terytorjów, to Anglja i Ameryka nie potrzebują 
RAT RZYAE ani jednój wsi...“ 


ATrystko to nie przekonało Anglosasów. An- 
| glicy już w roku 1922 ureguiowiali spłatę swych 
zobowiązań wobec Ameryki, rozkładając ją na 
' 40 lut à obecnie, gdy Francja, Włochy i Belgja 
| zaczynają od Niemiec inkasować awoje udziały z 

pierwszego niemieckiego -miljarda marek złotych, 
żądają od nich zapłaty długu”. 
Odszkodowania niemieckie, które przypadna 
Francji, akurat wystarczą dla... Ameryki i Anglii. 
„W ten matem sposób odszikodowamia niemie- 
ckie otrzymają ostatecznie — Ameryka i An- 
glja. 
ny haracz rasie anglosaskiej. Sentyment sojusz- 
niczy nie zdobył się dotąd choćby na medukcję 
długów. Sens wojmy byłby satom taki, że na 
mulnach gospodarstwa europqjskiego obejmie 


CS © SE! 


. “~e 


_ wojne. Okazała się dobrym interesem...“ 

Smutne, bo prawdziwe. A co w Niemozech? 
Tam triumfuje duch Hindenburgów... Duch bun- 
tu.. Mieliśmy przygrywkę do tego. co będzie -— 
w Gdańsku onegdaj. Gabinet tworzony obecnie 


się odznaczido 


wladze kapitalista anglosaski. On to finansow ` 


„uu? „ECU " RAKOWSKI" 


w Niemczech przez Marksa, jakkolwiek będzie 

wyglądał, stanie się kontynuatorem połityki jm- 

krów pruskich... = 
„mależy oczekiwać — pisze „Czas“ — że trzeci 
gabinet dra Marxa będzie — pomimo ustąpienia 
dra Stressemana ze stanowiska mimita spraw 
zagranicznych — gabinetem o0 asjzzpełniej za- 
mazanej fajegnomji co do polityk: zawnętuzmej. 
będzie głosił nibyto. że godzi się nw traktat wer- 
suski i na plan Dawesa, ale w praktyce będzie 
ich wykonane sabotował. Będzie płynął z prą- 
dem w kwestji niepłacenia odszkodowań, w kwe 
stji strefy kolońskiej, w, kwestji dalszych zbro- 
jeń, w kwestji rewindykacji Sląska i korytarza. 
W Niemczech stnieje tak zdocydowawa jednoli- 
tość opinji publicznej we wszystkich tvch spra- 
wach, iż nawet grabinet obecny musi się z tem 


leczyć i we zrobi nic. coby odbiegało od dotych- - 


czasowej bieszczorej linji politycznej”. 
We Preji w której liczono Wiete w gabinecie 


Nr. 8.3 


Herriota na dalszą rolę Niemiec nastąpi może o- 
trzeżwienie.. 
„przypanzczać można — mówi dalej., p 
że wypadki ostatnich umi otworzą oczy obecne- 
mu gabinetow: Ferriota, który przez kilka mie- 
sięcy łudził się rówmież, że istnieją obok Nie- 
miec odwetowych Niemcy pucytistyczne Y że do 
nich trafi rząd radykalmo «oujalistyczny nanea- 
ski, Już od paru tygodni mie brak oznak, iż rząd 
Herriota trac. tego rodzaju złudzenia jedno po 
drugiem, jak drzewo liście w jesieni. Przebieg 
abeenogo przesilenia wstrząśnie zapewne drze- 
wem henriotowsk'ch iluzyj do reszty i przyspie- 
azy ago oMimarde“ s 
Cóż, ztego. kiedy w Europie przewałą sie coś 
ciągle pod ziemią... Na ziemi jakieś siłv propagu- 
ią pacyfizm — a równocześnie ktoś inny podtkła- 
da miny pod obecny porządek... Ten stan musi 
bBalskę wprowadzać w poważny. niapokój. 


KI. Hr. 


mzk 


Dookola przesilenia gabińetowego w Niemczec 


Upadek misji dra Marksa. — 


Berlin. (PAF) 10 bm. Z kół pariumoentamych do- 
ozy. Że dotychczasowy kanclerz Rzeszy dr. Marks 
wczoraj wieczorem o godz. 6 zawiadomił prezydenta 
Rzeszy, że składa misję utworzenia gabinetu. 

„Naucz Wiener Taebiutt donosi z Berlina. Prezy- 
deyt Rzeszy Ebert przyjął w późnych godzinach wie- 
KWOT, mALskra  sprzuw  zagramicznych Stresseman- 

na jo-sła Schielę i przywióżlce socjalnych demokra- 
rów Muelernn a wreszeje odbyt zonferoneję z mimi- 
strem finansów Lutherem. 

„Arbeltor Zeéwoe“ donosi z Borina: Do godziny 
1l-tej wioczosem mie doniesiono ofiefalnie o powie- 
rzenu komukońjwick misji utworzenia. gabinetu. 

W formie pogłoski mówiono o planie powierzenia 
misji utworenia gabinetu Lutherowi, który miałby u- 


Gabinet prawicowy Luthera. 


tworzyć rząd o charakterze prawicowym, który za- 
powiedziałby walkę z socjalistami. 

Berlin. (I AT.) 10 bm. Wezoraj wieczór odbyła 
się konfereucja prezydenta Rzeszy z ministrem 
Stressemannem. przywódcą niemieckich narodow- 
ców Schielem. socjwluym demokratą Hermanem 
Muelierem i ministrem skarbu Lutherem. Dzien- 
niki zaznaczają. że wedłus wszelkiego prawdopo- 
dobieństwa dr. Luther otrzyma misję utworzenia 
gabinetu. Dr. Lither nie nudeży wpruwdzie do ża- 
dnego suronmetwa. lecz jest bliski prawego skrzy- 
dia niemieckiej partji łudowej. „Berl. Tgblt." i 
„WVorwaartsć zauważają. że w stosunku do ewen- 
tualnego gabinetu Luthera demokraci i soejałni 
demokraci uprawiałiby najostrzejszą opozycję. 


Mafie pieldowe wypowiedziały wojnę Mussolinini. 


Berlin centrem akcji 


Berlin. (NW.) Podobnie jak na immvch wielkich 
giełdach, tak i na tutejszej rozpoczęła się gra włoski- 
mi walorami, mająca na celu spadek lira. W związ- 
ku z tem pojawiają się sensacyjne wiadomości o re- 
wolucji we Włoszech, zamordowaniu Mussolini'ego 
itp. rozsiewane przez spekulantów. 

Paryż. (PATY 9 ban. Mg. Ztę, donosi, że wezoraj 
rano rozeszły się pogłeski o zabójstwie Mussoliniego. 
W związkm z tem. Agencja Hawasa stwierdzu że 


wiczonuj 0 gońz. 2.80 Mussolini osobiście rozmawiał 


przez telefon z przedstawicielem Włoch na konferen- 
cji ministrów finansów państw sprzymierzonych. Po- 
głoska o zabiciu Mussolini'ego pochodziła z Berlina. 

Rzym. (PAT) „„Comniere Italia donosi, że Mussoli- 


i spekulantów, — Kiedy odbędą się wybory we Włoszech. 


ni oświadczył, iż niemożliwe jest zwołanie komisji 
wyborczych przed listopadem br. Wybory zatem od- 
byłyby się dopiero w roku 1926 i chyba, że jakaś na- 
tychmiastowa konieczność zmusiłaby do wcześniej- 
szego ich przeprowadzenia. 

Rzym. (PAT.) 10 bm. ..Messagero" protestuje 
w dłuższym artykule przeciw pogłoskom o za- 
mordowaniu Mussolini'ego, rozsiewanym za gra. 
nicą, w celach giełdowych. Dziennik upatruje 
w tem dowód spisku pewnych międzynarodowych 

i podnosi, że skutki tego spisku 


kół financovat 
poniesie naród włoski, gdyż spowodują one wzrost 


drożyzny. | 


Radic planował przewrót 


Białogród. (PAT.) 10 bm. Avala donosi: Doku- 
menty skonfiskowane w Zagrzebiu są tego rodza- 
ju, że Radicz będzie pociągnięty ‘do odpowiedzial- 
ności nie tylko na podstawie ustawy o ochromie 


i km 


NISIYCINY W Jugosławii 


państwa, ale także na podstawie obowiązujące- 
go kodeksu karnego. Wśród aktów znałeziono 
mianowicie memorjał Radicza do rządu sowietów 
„zawierający plan urządzenia puczu w Jugosławji. 


EXEQUATUR. 

Warszawa. (PAT) 10 bm. Prezydenit Rzaczyjpospo- 
litej polskiej udzielił exequatur panu Teodorowi Jae- 
kerowi konsulowei generalnemu Stanów Zijedmiorzzo- 
mych Ameryki na obezarze Rzeczypospolitej Polskiej 
v siedzibą w Wamstzarwie. 

PODRÓŻ MIN. RATAJSKIEGO NA KRESY. 

Warszawa. (PAT.) W podróży iosjpekcytjniij do wo- 
jewództw wsehodnich w styczniu minister praw we- 
winętrznyjch Ratajski zwiedził tsarostwa w Mińsku 
Mazoieckim, Siedlcach i Białej Podlaskiej. Po potu- 
kiniu przybył mister do Brześcia nad Bugiem. gdzie 
zwiedził biumo umzędu wojewódzkiego stanostwa i ko- 
anemdę okręgowej policji państwowej, poczem oglą- 
dał kolonie domów urzędniczych. Następnie przyjął 
minister przedstawiciel wiojsktowiości i władz cywil- 
nych, omuz udzielił audjemch przedstawicielom władz 
samorzydowych i omgamizacyj społecznych. 


Warszawa., W dalszym ciągu podróży iuspekicyj- 
ej do powiatów wschodnich minister spraw we- 
winętnzaiych: o godz. 9 puzybył do Kowla. gdzie zwie- 
dait bima starostwa i pazyjął przedstawicieli społe- 
czeństwa 1 wuzedów. Nastepnie pam mimister udał się 
do Ludka, pnzyczam po drodze zwiedził mieszkamia 
ludniości zniszczone przez dziaania wojenne we. wsi 
Świdmilki mad Stochodem. W Łucku zwiedził pan mi- 
uistter buma i urzędy wojewódzkie i stamostwa i u- 
dzielił szeneępm audjencyj przedstanvicielom ciał samo- 
rząjdowsych i orgamizacyj społecznych. Wieczorem 
zwiedził pam minister nowy teatr im. Juljusza Sto- 
wackiego w Lucku. 

"Warszawa. (AIW.) Onegdaj "odbyła. się kontorencja 
ministra, Thugutta z udziałem p. Smólskiego, Roma- 
ma przedstawicieli depuntamemitu bezpieczeństwa Toi- 
nisterstwa spraw zagranicznych w sprawie unegulo- 
wania dowodów obywatelstwa na Kresach. W tej 
gprawie ma być ogłoszonym wkrótce okólnik, ` 
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„BUNIEU KRAKOWSKI" 


Dyktatura finansowa Stanów Zjednoczonych 


Kraków, 11 stycznia. 
(wś.) Oczy kół politycznych są zwrócone w o- 
becnej chwili na Paryż, gdzie obraduje konferen- 
cja ministrów finansów państw sprzymierzonych. 
Na oficjalnym porządku obrad są sprawy finan: 
sowe, wynikające z okupacji Nadrenji, Ruhry 
i płanu Dawesa. Nieoficjalnie głównym przedmio- 
tem zainteresowania poufny ch konferencyj byki 
kwestja długów międzysojuszniczych. Sprawa t) 
nie nowa. ciagnie się, podobnie jak odszkodowa. 
nia i rozbrojenia Niemiec, od zakończenia wojny 
i zapewne jeszcze długo pozostanie nieuregulo- 
waną. Nie mamy też zamiaru dotykać tej kwestii 
w jej całokszt: ałcie w dzisiejszym arty kule: ma: 
my bowiem zamiar do niej niedługo powrócić. Te- 


raz cheemv dotknąć tylko pennych charaktery” 


stycznych cech probłemu. 

Czytelniey nasi znajdą poniżej depesze o. prze- 
biegu konferencji paryskiej. radzimy ją uważnie 
przeczytać. 

Jak niedługiego cźasu było Mea. abv wy 

stąpiło w całej pełni bankructwo polityki obecne- 
go gabinetu we Francji! P. Herriot wraz z blo- 
riem lewicowym zainicjował kurs porozumjewaw - 
czy wobec Niemiec. Polityke ogledna i nieustę- 
piwa Poincare'go zarzucono. I jaki skutek? Niem 
ey otrzymały ulgi w spłatach odszkodowań I dzis 
wypowiadaja wojnę gospodarczą Francji. 
„A Francja? Odszkodowań nie otrzymuje. Numa 
dźwigać musi ciężar odbudowy zniszczonych cezę- 
ści swego kraju. A nadto żada ją, od niej splaty 
długów, jakie w czasie wojny na wspólna sprawę 
<aciągała w Anglji i Stanach Zjednoczony ch. 

Zwłaszcza te ostatnie są nieustępliwe. Anglję 
skłoniły już do płacenia. Przez 60 lat złoto z An- 
Si w ogólnej ilości (amortyzacja i odsetki) około 
3 miljardów fumtów "sztenliygów bedzie płynąć do 
Stanów Zjednoczonych. Takiego dy potoku 
złota żąda Ameryka od Frameji. Nadto zada. i to 
jest rzecza chwrakterystyczną. udzi: „5 w sjHatach 
odszkodowawczych Niemiec wynikających z pla- 
nu Dawesa, a także pokrycia inia utrzyma- 
nia wojsk amerykańskich w Nadrenji, co znów 
sprowadza się do pretensji około 350 miljonów 
dolarów... | a 1, | 

Najciekawszem A żądanie St: WŁÓW eodh 
nych udziału w spłatach odszkodowawczych Nie. 
miec. Przecież Stany Zjednoczone wskutek wojny 
nie ucierpiuy, zniszczeń nie mają. Dalej Stany 
Zjednoczone nie podpisały Traktatu Wersajskie- 
go. Wreszcie w stosunkach sprzymierzonych do 
Niemiec pugna grać rolę bezinteresowneg:) roZ- 
jemcy, pnzyczymiając się naogół do zmniejszenia 
ciężarów niemieckich. Na przyjeciu plann Dawe- 
sa Stany Zjednoczone już potężnie zarobiły, bo 
właściwie całe życie gospodarcze i finansowe Nie- 
miec zostało oddane pod ich kontrole. Teraz pra- 


i aż jeszcze partycypować w spiatach niemiec- 


„as NtŁUÓW Zjednoczony ch warto się bliżej 
lu. Nail Zmierza ona. do jakiegoś wiełkiego ws 
rż SA dobniej celem tym jest dyktatu- 

"AP Europą a w konsekwencji nad 
całvm światem. I iari Zjednoczo 
nych manifestuje się przed kiem a 


PRZED KONFERENCJĄ PAŃSTW. BAŁTYCKICH. 


Warszawa. (Tel. wt.) 11 bm. W niedziele wieczór 
wyjeżdża do Helsingforsu delegacja Rządu Polskie- 
go z ministrem Skrzyńskim na czele na konferencję 
państw bałtyckich. 

„Konferencja będzie trwała dwa dni, Omar: jane be- 
dą sprawy arbitrażu, sytuacja polityczna, stosunek 


państw bałtyckich i Polski do spraw, załatwianych 


na terenie Ligi Narodów i wreszcie wzajemny Stosu- 
mew prasowy. Projekt arbitrażu został opracowany, 
a. polega na. tem, że sprawy, które nie mogły być za- 
na Moize dyplomatycznej będą podlegały 
z wyjątkiem tych spraw terytorialn 
Które już załatwiono w peak kant, 3 `gh 
a TR POLSKO-SOWIECKA 
„a bm. Du. 3. bm. rozpoczęła 
Rig wW Zidodbunowie trayidniowa komłienenci Ja mie lzy 
przedstawicielami kolei polskich i sowieckich w spra- 
wie graniczuej umowy kolejowej będącej rozwinie- 
ciem konwencji  kolejowaj polkiko-sowieckięj, ZĘ 
względów technicznych celem przyspieszenia prae 
konferencji została oma przeniesiona do Warszawy 
i odbywa się w lokalu ministerstwa kolei. Konferen- 
cja, potrwa. przypuszczalnie około tygodnia. 
METROPOLITA DJONIZY. U. MIN. SKRZYŃSKIEGO 
Warszawa. (AW.) Minister Skrzyński przyjął na 
dłuższej audjencji metnop. . PEM 


perjalizm finansowy. Jest to niew ątpliwie forma 
imperjalizmu równie dobrą jak każda inna. Je- 
dnak Stany Zjednoczone powinny się  fezyć 
z momentem psychologicznym. który im może u- 
trudnić akcje. 


Str. 3. 


Sądzimy. że dla narodów europejskich dykta- 
tura finansów jest bardziej nienawistna niż dykta- 
tura fizycznej przemocy. Dla umysłów. amerykan- 
skich te rzeczy może proste nie są. Tam może już 
zbyt przecenia się słabość Europy. Nie byłoby 
dobrze. gdyby Stany Zjednoczone okazały się za- 
ślepionymi. gdyż niewątpliwie byłoby to źródłem 
nowych a niebezpiecznych konfliktów. 


M 00 


Niepowodzenie konferencji finansowej w Pari. 


Rozgoryczenie Francji. — Ameryka nie chce słyszeć o konferencji w sprawie długów. — 
Rozdział dochodów z okupayji Ruhry. | 


© Paryż. (AW.) Prasa wypowiada na ogól opinie 
pesymistyczne o przebiegu konferencji linanso- 
wej. Gdyby przewidywania miały się sprawdzić 
narada ministrów skarbu państw Sprzymierzonych 
ograniczyłaby się wyłącznie do likwidacji okupa- 
cji Zagłębia Ruhry. 

„Rappel“ pisze. że Francja wyłożyła już swoje 
karty na stół, podczas gdy jej partnerzy ukrywa- 
ją swoje. W ten sposób Francja może przegrać 
partję. Jej przyjaciele i sprzymierzeńcy stawiają 
ją teraz na równym poziomie z pokonanymi Niem 
cami. Francja zostanie zmuszona do żapłacenia 
długów zanim Niemcy zaczną płacić swoje długi. 

Wiedeń. (DAT.) 10 bm. Problem długów mię- 
dzysojuszniczych zeszedł znów na drugi plan 
i w sprawie tej nie należy oczekiwać definityw- 
nej decyzji. Stany Zjednoczone nie chcą się nawet 
wdawać w oficjalną debatę w tej sprawie. 

Polityka angielska spotyka się we Francji 
z wielką niechęcia, ponieważ zarzuca się jej, że 
Szuka ona porozumienia ze Stanami Zjednoczony- 
mi na szkodę Francji i innych aljantów europej- 
skich. Także w kołach delegacji belgijskiej panu- 


Pontoski o ormowanih 


Warszawa. (Tel wł) LI bm. „Przegląd Wieczotway” 
notuje powłokę, jakoby pomiędzy posłem Kortantym 
a marszałkiem Ratajem toczyły się narady w spra- 
wie utworzenia centrum sejmowego, które stanowiło- 


by podstawę przyszłych zmian w Rządzie. Po:robao 


je wielka niechęć przeciwko Anglji, która doma- 
g3 się zniżenia kwoty udziału belgijskiego w re- 
pusiejach. 

Parvż. (PAT.) 10 bm. Jak donosi , Matin" kan- 
clerz skarłu Churchill odbył wczoraj naradę z de- 
legatem Stanów Zjednoczonych Loganem. W cza. 
sie tej narady omawiana była sprawa kompromi- 
su, według którego Anglja ustąpiłaby ze swego 
nieprzejednanego Stanowiska wzamian za pewne 
ułatwienia, które uczyniłyby jej Stany Zjedno- 
czone w czasie narad dotyczących stabilizacji 
kursu funta szterlinga. 

Paryż. AW.) „DTnformatioar' donosi, że dochody 
z okupacji Zagłętia Ruhry zostaną podzielone po- 
między Francję, Belgję i Włochy, zestwwionie wy- 
dutków i dochodów zosto dokonane w markach 
złotych. Z rekwizycji i kar pieniężnych. Francja o- 
trzymuje 40. Beluja 55 migonów. W dostawach 
w neturze Francja otrzyma 278, Belaja. 101.6, -Wło- 
chy 49,5 milj. Koszty administracyjne wynoszą 16, 
zarząd kopalń i transport węgla 54, wydatki woj- 
skowe. ze stronv Francji 96, ze strony Belggi 19, 
czyki owółem 115 meljonów. | 


SĘ Cenu SejMOWEDO 


w tej sprauw.e rozpoczęto już rokowania z najbardziej 
WE do Ch. D. i Piasta grupami sejmowemi. 
Ile w pagio: kashi tyeh jet-prawdy p a ile- pnagmieh, 
skentrowować w tej chwili jeszeze ni sago V 


Rząd wobec incydentu gdańskiego 


Wszystko będzie po staremu. 


Warszawa. 11 bm. (Tel. wid. W sobotę z rana przy- 
był z Gdańska kom'sarz generalny Rzeczypospolitej 
Strassburger. Odbył konferencję z ministrem spraw 
zagranicznych i z ministrem Thuguttem. 

O godzinie 4-ej odbyło się posiedzenie komitetu 
poł'tycznego, które przeciągnęło się poza godzinę 7. 
Następnie ministrowie, Thugutt i Skrzyński i komi- 
sarz Strassburger przyjęli przedstawicieli prasy, któ- 
rym udz/elili wyjaśnień. 

Minister Thugutt oświadczył, że incydent obecay 
uważać należy o tyle za zlikwidowany, że Senat gdań 
ski dał zadoŚćuczynieni eza obrazę, którą Rząd pol 
ski widział w ostatn'ch zajściach. Strona merytory- 
czna niewątpliwie jasny stanowi grunt, na którym 
Rząd polski będzie stał iniewzruszenie. 

Incydent ten w Polsce został ustalony, aby zagwa- 
ramtować i un'ezałeżnić od samowoli gdańskiej pra- 
wa Polski do wstępu do morza ‘przez Gdańsk, wupeł- 
nego wykonania praw, których wykonaniu państwo 
polskie stoi na straży swych wewnętrznych państwo- 
wych instytucji. 

Minister Skrzyński oświadczył, iż jest szczęśliwy, 
że chmury, które gromadziły się nad nami od stron: 
Gdańska, nieco się przerzedziły, a ostatnia mota Se- 
natu gdańskiego jest n'ewątpliwie rozprężeniem sy- 
tuacji w pewnej, przynajmniej mierze i w jednem 


PROJEKT REFORMY ROLNEJ. 


Warszawa. (AW.) W ministerstwie mefóozm rosiych 
wre praca nad ostateczną redakcją rządowego pro- 
jektu reformy rolnej. Dziś rozpoczynają się w tej 
sprawie narady  międzym nfsterjalne. 


P. PIŁSUDSKI NIE ZARZUCIŁ MYŚLI POWROTU 
DO WOJSKA. 

Warszawa. UW A „Express podaje, że wiadomość 
jednego z pism krakowskich, jakoby marsz. Piłsudski 
odnzuc:t zupełnie myśl powrotu. do czynnej służby 
wojskowej, a miał się zaameażować w życiu polity- 
cznem, jesti zupełnie bezpodstawną. 

ROZŁAM W P. P. S. NA TLE P. PIŁSUDSKIEGO. 

"Warszawa. (AW) Warszawski komitet okręgowy 
P. P. S. zorganizował na dz. 9 bm. odczyt: posła 30- 


miejscu. W sprawie pocztowej Spór jest merytorycz- 
ny między Gdańskiem a Polską, al ebył także ciężką 
zniewagą w stosunku do Państwa. Jesteśmy najbar- 
dziej pokojowym narodem, ale n'e pozwolimy zniewa 
żać się, bez względu na to, czy znieważającym bę- 
dzie mocny, czy słaby. Rząd polski jest gotowy osta- 
tnią notę Gdańska uznać, bez względu na mniej, czy 
bardziej szczęśliwą fosmę, za wystarczające zadość- 
uczynienie. 

Komisarz rządu Strassbusger udzielił wyjaśnień 
merytorycznych, stwierdzając, że posiadamy prawo 
do zakładania poczty w Gdańsku, uważając ją jako 
konieczne nasze wewnętrzne urządzenie. Senat gdań 
ski ma możność obecnie odwołać się do Mac Donałda 
a jeżeli jego decyzja nie zadowoli którejkolwiek bądź 
ze stron, to strona ta może odwołać się do Ligi Na- 
rodów. | 

Warszawa. (AW). Z Gdańska donoszą, iż szowini- 
ŚCi gdańscy prowadzą dalej akcję przeciwko urządze- 
niu polskiej poczty w Gdańsku. Koło skrzynek pocz- 
towych gremadlzą się grupki uliczników, zamówio- 
nych wiłocznie przez nacjonalistów i grożą pobiciem 
każdemu, kto ośmieli si ęwczucić list do skrzynki po- 
cztowej. Policjanci pilnujący skrzynek przypatrują 
się tym emałtom zupełnie obojętnie. 


|=" AKTY Zam. 11.5. WETO 
. 


cjatistycznego Jaworowskiego o Marszalku Piłsud- 
skim. (hlczyt ovwozzył slowem  wstępnem wicemar- 
"zatek Moraczew=ski. Prelewent opisywał zasługi Pil- 
ziiłskiego da Potki uzasadniając konieczność po- 
wrotu. Marszałka do służby czynmej w wojsku. Wy- 
drzemie to zasługuje na uwagę. gdyż w stronmietwie 
P. P.-S. część posłów krytykuje ostatnie wystąpie- 
nie Piłsnudkikiego w sprawie projektu ustawy o maj- 
seyższych władzach wojskowych. 


SOWIETY ZABIEGAJĄ O UWOLNIENIE RADICZA 


Wiedeń. (Tel. wł.) 11 bm. Rząd sowiecki zwrócił 
się wczoraj do rządu jugosławiańskiego w sprawie u- 
Mr diwegoki jo o 7 
do Rosji. Rząd jugostawiański odpowiedział, że” 
szona Sprawa nie nadaje się wcale do dyskusji. 


Str. 4. 


Anglicy o Polsce. 
a e—a S W ZOZ EZ LL ZZO 


„GONIEC KRAKOWSKI 


Szybkie uzdrowienie Polski. 


Ogrom pracy uskutecznionej przez Rząd polski w ostatnich 12 miesiącach 


„Financial Naws“ w amtykmie pt. „Szybkie uzdro- 
wienie Polski“ pisze: „Zawarcie umowy, o konsolida- 
cji umów z Polską stanowiło miłą niespodziankę dla 
City w chwali, gdy jest aktualną dyskusja nad dłu- 
gami międzysojuszaiczemi. Przedstawóciel „Fin News” 
odwiedził p. Hamaroma, posta do Parl. I Dyrektora 


Brytyjskiej Unji Związkowej. który w. towarzystwie 


sr Philipa Dewsona. posda do parlamentu. wiat się 
do Poki w celu zbadania ekonomioznych stosunicójw 
ua muajsem i który złożył następującą deklarueję: 
„Fakt, że Polska skonsolidowała swój dług wobec 
Anglji, jest wielkiej doniosłości uietyle ze względu na 
kwotę, o którą chodzi i która jest względnie mała. 


| e "| 
Z galerji szpiegów i prowokatorów. 


lecz «llatego, że to jest pierwszy kraj w Europie, 
który uczynił ten krok. Jest to dalszy krok w cudow- 
nie szybkim postępie tego kraju w kierunku komsołi- 
dacji finansowej, Społeczeńsitwio Wietkiej Brytanji nie 
ziiaje sobie dostatecznie spruwy z ogromnej pracy, 
askutecznionej przez rząd polski w ostatnich 12 mie- 
siącach. Miałem sposobność zapytać Hiltona. Younga. 
ezy jest zadawelony z pastępów w wykomanin jewo 
pragmiumiz. dotyczącego rekonstrukcji finansowej Piol- 
ski. Opowiedział on, że faktyczne wyniki znacznie 
przewyższają to, czego się spodziewał, gdy układał 
swe Sprawozdanie. 


Słynny prowokator Okładzki przed: sądem. 


Piastował on szereg godności w służbie sowieckiej. 


Moskwa. (AW). 10-20 stycznia w sądzie neukwyż- 

szym Republiki Rosyjskiej (wielkoruskiej) rozpocznie 
się rozprawa przeciwko osławionemu prowokatorowi 
Gkładzkiemu. Jako oskarżyciel u manu wystąpi Kry- 
Jenko. Penańto w rozprawie weżmie udział: oskarży- 
cal spcłeczry, Feliks Kohn. 
. Okładzki za czasów Aleksandra H brał czynny u- 
dział w życiu rewolucyjnem. Jako czlonek pantji Na 
rodiraja Wola. Okładzki był blizkim przyjacielem 
Krapotkina Otnorskiego, sióstr Lubatowicz i Shal- 
turina. Wraz z Zelabowem Okładzki dwukrotnie orga- 
nizował zamach na życie Aleksamdra II. Następnie 
współpracował z Morozowem i Wierą Figner. W rto- 
[aoc CJESBEJ 


ku 1880 Okładzki był aresztowany i skazany na po- 
wieszenie, zamienione następnie na ciężkie roboty. 
Po kilkummiesięeznych badamiach w. więzieniu Okładz- 
ki przeszedł na służbę do „Ochrany“. Dla. zachowtuia 
pozorów osiedlono go na Kaukazie. Zdrajca uzyskał 
jednak znranę nazwiska i już jako Pietrowski ornzy- 
mal osobiste obywatelstwo honorowe, Był fawotytem 
Durnowa, Laris Melikowa i wydał w ręce „ochranki* 
szereg najwybitniejszych rewolucjonistów, w tej licz- 
bie Kibalczyca, Zelabowa, Trigoni. Do ostatnich eza- 
sów słynny prowiokator piastował szereg godności w 
służbie sowieckiej. 
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Sprawa imigracji do Stanów Zjednoczonych. 


Hontrabanda zyskOWNiEjSIA 


Revułą, uicznającą wyjątków, jest reakcja, wymi- 
kająca sama z siebie, przeciw wszelkim repnesyjnyvan 
ustawom. Smutne doświadczenie na tym punkcie czy- 
nią, np. Stany Zjedmoczone Ameryki północnej, zapro 
wadziwszy u siebie przymusową trzeźwość, cO Xpo- 
wiodłoawało kolosalny wzrost kontrabandy alkohol: 
do tego kraju. 

Obecnie zaś analogiczne doświadezenia czynią wła- 
dze Unji z racji ustawy imigracyjnej, która ograni- 
czyłła do minimum liczbę cudzoziemców, pragnących 
osiąść w. jej granicach. 

W sprawie taj diouioszą z Nowego Jorku, co naste- 
puje: | | 


(l KORTANANI ANKONONI. 


Sekretarz stanu (minister) pracy, Davis, oświkud- 
czył, że przez granice morskie oraz przez gramieę Ia- 
dowy od strony Meksyka i Kamadiy | 

przedostało się bezprawnie do Stanów Zjednoczo- 

nych w r. 1924 okrągło 135.000 imigrantów. 

Dochorlizenia władz stwierdziły, że 

kontrabanda, tj. przeprowadzanie tajne przez 

granicę, tych immigrantów, jest jeszcze zyskow- 

niejsze, niż. kontrabanda alkoholu, 
osinośne bowiem agencje każą, sobie płacić ad głowy 
nieraz po 1000 dolarów, a nawet więcej. Te najwyż- 
sze opłaty pobierane są za immigrantów „przeszmnu- 
gltowewych* drogą morska. 


Nr. 9. 


Agencje, zajmujące. się tym procederem. zorgamizo- 
wane są znakomicie i posiadają swych pośredników: 
zarówno w Faunopte, jak w Azji. Mają one do pmze- 
wom imiynantów niesłychanie szybkie samochody, 
którymi ich przewożą czas pewiem z jednego miasta 


"do. drmgiego. celem utrudnienia pościgu. W damym 


za% razie jeh agenci. doskonale uezbrojemi, staczają 
formalne bitwy ze strażą, patrolującą wzdłuż granie. 

Rząd Stanów Zjednoczonych w ostatnich miesią- 
each postamowdł wystąpić przecie toj kontrabanizie, 
z tą samą. Enengją. co pwzecijw. komtrabamidzie alkoho- 
m, Zwiękezono liezbę policjantów konnych 1 poleco- 
no schwytanych niejegayych imigrantów osa wié w 
więzieniach. zanim ottestami zostaną poza granice KTA- 
ju. 

Skutkiem tyeh energicznych zasząlzeń powstała 
ława trulmość: więzienia kiiku Stanów pogranicz- 
nych zostały przepełnione, tak, że niewiadomo. gdzie 
beala nniesztzani przemycemi mmięraneci. 

E O iu N M Mago | aj 


Figle aury. 


Lekkie zimy. 


Tegoroczna ldkka. zma przywodzi na myśl nieroz- 
stnzygnictąa dotąd kwestię, ol czewo właściwie zale- 
ży „klad“ tej pory roku. Ogólne mniemanie, jakoby 
po gorącem lecie nastąpić musiała ostra zima, zaś 
ua odwrót -- no lekkiej zimie brzydkie Leto. nie wy- 
trzynalie krytyki. Qwi „najstarsi ludzie* którzy „mie 
pamietaj“ takiej zimy. lnb takiego lata. w sruncie 
rzeczy maja tylko — zla pamieć. Że lekkie zmyv i to 
w znaezenm. stokroć lepszcon. niż nasza ŁOGOKOCZNIA, 
Łypajnacej nie należą do madkości, wymika z nastę 
|injącewo ZEkuwienia.  ZACZOMIĘtŁGO z amgielsikiego 
Lzieła meteerolocicznego. 

W roku 1172 zima w Europie środkowej była tak 
łagodna, że drzewa zakwitły już z końcem stycznia, 
a ptactwo w lutym się wylęgało. 

W 1289 roku na Boże Narodzenie 
choinki świeżymi — fiolkami. 

W 1421 r. w miesiącu kwietniu spożywamo wiśmie, 
które w nim dojrzały. boże dojrzewało 1585 roku 
około Wielkamocy. Bez śniegu i mrozu przeszły zimy 
lat 1538, 1607, 1609 i 1659. 

Niezwykłe łagodną była zima 1807 roku. W zimie 
1821 —22 roku nie palono w całej Europie w piecach. 

Pod koniec lutego 1834 roxn zakwiłły brzoskwi- 
nie i morele. 

Niezwykłe ciekawa byla zima 1808 roku. Za dmia 
bowiem padał deszcz, za$ nocą nastawał mróz do 6 
stopni. Reaumumra. Nastopstwem zaś toj dziwacznaj 
rogaty było. że konary drzew łamały się, jak szkło. 

Jak widzimy, mowy niema o jakiejś „regule. 
werde któreihy sie przewikzieć dało, jaka. będzie zima. 


„wieńczono* 


TEST o + RAWA NEA. WEZ 
Gwałtu! Co się dzieje! 
ZEBRANIE. 
— (ży zanosi się na jakie zebranie w tym kama- 
wale u Klupiszawskich? - „o 
— (wszen. powinno byt i to mie byle jakie. : 


Mianowicie? 
— Zebranie wierzycieli. 


KAZIMIERZ NAPOLEON GOŁBA. 


Rozwiany Sen. 
8) — 


"Orłowicz miał już naprawdę lzy w oczach, ale 
nie mogąc dłużej pozostać winnym odpowiedzi, 
starał się przybrać tom spokojny i pokryć jego 
drżenie. | | | 

.— Gdy pani ustanie w drodze — odparł — we- 
zmę i ją ną ręce. a przecież mi sił nie zbraknie. 

— mów pam wraca do swego. a wszakżem 
chciała tylko puru ulżyć! 

„Ale Orłowiez znów zapadł w milczenie. bo czuł. 
że go coś w gawdle ściska coraz mocniej i więzi 
wszelkie słowa. | 

Weszli w las. Powitały ich drzewne poszumy l 
coraz silniej gęstniejący mrok. 

. Pomieważ na skraju zagajni, biegnącej równo- 
legle z traktem, pod osłoną gęsto sadzonych drze- 
wek, leżało znacznie mniej śniegu. zboczyli teraz 
z. gościńca i s dalej raźno po drugiej stromie 
przykopy w pomroce ciemnych, acz osypanych 
białym puchem gałęzi leśnych. >" 2 

Lecz nagle z głębi lasku doleciało ich jakieś 
niewyraźne: krakanie. 

'— Słyszy pami? — szepnął Orłowiez. 

_— Słyszę. to wrony! — odparło zadyszane dzie- 
wezątko. i 

—- Nie! To nie wrony! 
— A co? 


, 


Sam nie wiem! 

Szli dalej. Wiatr strącał na nich okiście śnieżne, 
aż wkrótce tak byli osypami, że wyglądali, jak 
Żywe posągi z alabastru i na sino-szarem tle lasu 
ginęli zupełnie przed okiem ludzkiem. Tymczasem 
po kilkunastu krokach krakanie ozwało się zno- 
wn. tym razem znacznie bliżej i wyraźniej, a miało 
odeień wybitnie złowrogi. 

Orłowicz zatrzymał Jankę i stanęli oboje. 


— To ludzie! — zaszeptał, —. Rozróżniam kil- 


ka głosów. | 
-— Ale skąd? Cóżby tu robili? 


_— Przecież nie nagonka! — dziwił się. — W ta- : 


kim zagajniku? 

Nowa. fala wiatru przyniosła niewyraźny trzask, 
Jakby lamamego chrustu. 

(towicz natężył słuch. 

-— kla! —- szepmął. 

-—— Kto? — zapytała wylękniona Janka. 

Dramaturg nie dał odpowiedzi, łecz zerwał z ra- 
mienia dubeltówkę i nasłuchiwał dalej, cheąc za- 
pewne wybadać kierunek zbliżających się ludzi. 
Z twarzy jego można było poznać, że nie nie spo- 
dziewał się dobrego., 


W istocie krakamie owwało się raz jeszcze, ałe 


już całkiem blizko i przy wyraźnym wtórze zmą- 
«onego szmeru rozmów i kroków. 
— Panno Jauko! — szepnął rozkazująco Orło- 
wicz. — Pod pień i w gałęzie! Bez szelestu! 
Janka. choć blada śmiertałnie, bez wahania we- 
szła między dwa młode świerki i cichutko wtnliła 


} 


szej obrony. 


się w ich: gałęzie. Orłowiez stanął tuż przy niej 

w ten sposób, że zasłonił ją sobą od strony nad- 

chodzących, a jednocześnie dubeltówkę nastawił 

do strzału. Co za szczęście, że nie dał Janee do 

niesienia pudła z nabojami! Otworzył je teraz. by 

mieć wszystko pod ręką w razię konieczności dłuż 
4 


Hej! nie pozwoli on nikomu tknąć Janki. póki 
żyje, nie! Niechby tylko spróbowali, to splunie im 
śrutem prosto w ślepia! Niechby spróbowali! 

Trzask chrustu, łumauego pod cienką powłoką 
śniegową, stawał się coraz bliższy i naraz. jakby 
właśnie mi wyzwanie Orłowicza, o jakie dwadzie- 
śóla. kroków od miejsca. w którem się przyczajli, 
wymunzyło się z pośród rzedniejących drzew i 
krzów około dziesięciu cienmychyzakutych w ko- 
żuchy postaci. 

Orłowiez 'z Janką przytałi dech w piersiach, 
tylko serca zabiły im glośniej. , 

Szly bowiem: chłopy na sehwat, tęgie a barćzv- 
Ste, 1 tylko mrok nie dozwalał rozezmać ieh twa- 
rzy, które zaróśniete były srodze i na pierwszy 
rzut oka zbójnickie. Posuwali się dość szybko, 
przedziera.jąc sprawnie przez gąszcze i najwidocz- 
niej stroniąę od gościńca. Dwóch czy trzech z po- 
śród nich miało przewieszone przez 'plety zgrabne ` 
kawaleryjskie „„Manilichery”, reszty zaś zatknięte 
za pasy, albo też wystające z kieszeni kożuchów 
brownimgi, rewolwery, a wreszcie zwykłe rzeźni- 
ckie noże. 

| (C. d. n.) 
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Kraków, 12 stycznik. 

Zanim rozpoczniemy służbę na nowym poste- 
runku obozu nacjonalistycznego wśród młodzieży. 
chemy rzucić „parę słów, aby wiedziano, kto i z 
czem staje przed młodzieżą. 

Jesteśmy nacjonalistami. Bez osłonek, bez wy- 
kretów. bez obłudy. Nacjonalizm jest na tyle dziś 
poteżną siłą, że, stojąc pod jego sztandarem, u-. 
krywać się z tem — jest tehórzostwem. Nacjona- 
lizm nie jest dla nas tylko prądem: politycznym. 

Jako młodzież akademieka re ulizu jemy naszą wik 
rę w każdym objawie polskiego życia. A wiee w 
formie organizacji. w poezji. w sztuce, w nauce, 
w myśli — we wszystkiem. co stanowi treść Pol- 
ski. 

Nasze (QAzialame jest także przesiąkalcie du- 
chem micjonakzmu. Dążymy do Folski mocar- 
<twowej. Ma bvć to olbrzym, oparty na silnych 
nogach kwitnącepo ŻYCIA narodowego. pulsujący 
krwią nieskażoną rasy polskiej, myslący prosto 
lnijnemi kategorjawni arvjskiej cywilizacji. Pol: 
ska-olbrzym. Polska-mocarstwo ma mieć wzrok 
utkwiony w Bałtyk. Tam jest jej moc, jej począ: 


tex —- albo jej koniec. Bez Bałtyku niema Polskis 


Młodzież nacjonalistyczma musi wychować całe 
dzisiejsze młode pokolenie w tem niewzrtszonem, 
giębokiem, granitowem przekonaniu, że dążymy 
bezustannie i z całą energją — ku Bałtykowi. Mu- 
simy morze nietviko kochać — ale i rozumieć jego 
domiosłość i znaczenie dla Polski. 

Oparta o Bałtyk Polska musi byè państwem 
narodowem. Wszyscy obey. którzy zostają pod 
jej wdudzywem, mają jaknajszerszą sposobność ko 
rzystamia z bogactw kultury polskiej, ale Polską 
rządzić mogą tyłko Połaey. tylko Naród polski. 


Żydzi, z pomiędzy: óbcvch, są (a nas elementem 


więcej niż obcym. Żydzi są inną rasą. ZatruwajĄą 
nam życie polskie. 1 dlatego wobec żydów staje: 


„my jako obóz skrajnie wrogi: zwalczamy ich wpły 


wy w każdej komórce polskiego życia. 

Z żydami łączy się sprawa komunizmu. Mło- 
dzież nacjonalistyczna zdaje sobie sprawę z tego, 
ja kiem niebezpieczeństw cm jest komunizm. W. dzi 
siejszym stanie nie jest on jeszcze tak gro tny, Jak 
będzie — jutro. Komuniści w Polsce nie mają 
dziś stery imteligentów. Kształci się ona dopiero 
w — polskich uniwersytetach pomię:lzy nani. 

"bai jutrzejszy będzie już ich miał na 


D metą zniweryedów poskch. 


Na pozór wałka obozu narodowego diety 7 
grupami lewicowemi, popieranemi na wszystkich uui- 
wersytetach przez żydów, o spolszczenie uczelni --- 
NY giada na humbug agitacyjny, mie mający w sobie 
treści. Bo jakżeż — mówią niektórzy — można wal- 
czyć 0 polskość uczelni. skoro sa one w Polsce i wiek 


Tezo na nich stanowi młodzież poka? 


Fyniczasem hasło przez ebog narodowy wystnięte 
i stale dotąd podtrzymywane nst awe glebokie wat 
sağnjenie. Pomijamy już fakt istnienia olbrzym: eo 
odźćtka żydów, przekraczającego 30 proz.,  pomcja- 
my: zalamie przez- żydowstwo peminarjów, laborar- 
rjów, bibljotek. czytebń 1 wogóle wszystkich kom: 
rek życia naukowego. w których liczba żysłów nieje: 
dnekrotnie sięga B0—90 pror. 

Gheemy pomówić o szalonym wpływie żydów ua 
żyate społeczne młodzieży. Aby poruszyć tę sprwę, 
trzeba sobie jasno zdać sprawę » ttg6, czem jest 10 
życie. Powszechnie, n nie bez wpływu żydowskiego, pa 
nuje opinja, że życie akademickie, jego organizacje 
są niepotrzebnym bałasitem, obciążającym wwa. ge aka 
demika, który w pierwszym rzędzie pow inien sie 
uczyć, w nażleperzym razie powa nauką — zarabiać na 
życie. W teu sposób wytwarza się wśród młodzieży 
setki egoistów, którzy Ścieśniają krąg swioieh zainte- 
resbrwań do, mteresów wlustiego mózgu lub kreszeni. 
Ci egoiści, pozbawieni altruizmu stają się w później 
szym życiu starszego społeczeństwa szkodliwym cię: 
żarem. Są oni wrogami wszelkiej idei organizowania. 
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ONIEC AKADEMI 


TYGODNIOWY DODATEK „GOŃCA KRAKOWSKIEGO“. 


Kraków, 12 stycznia ` 1925, 


czele. Zdając sobie z tego jasno sprawę w walec 
z komunizmem. nie uznajemy doboru środków. 
Dewizą walki z komunizmem są dla nas słowa 
Mussolimiego: „Jedyne rozwiązanie daje siat 
Walka z bolszewicką propagandą, organizacją. 
myslą, słowem i dziułaniem wśród młodzieży aka- 
demickiej -— musi być walką na śmierć i życie. 

mać mm ui 
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Rok 1. 


Nacjonalizm tej wudki się nie boi. Instynkt Na- 
roli jest dla niego rękojmią, że będzie ona dla 
niego zwycięską. 

A wiarą w zwycięstwo stajemy też na posterun- 
ku bodaj najba rdziej zagrożonego w Polsce Uni- 
WEeTSVi ef. 


KI. Hrabyk. 


Dekret do ogółu polskiej młodzieży. 


Naczelny Komitet Akademicki w Warszawie 
wydał następujący Dekret do Ggólu Palskiej Mlo- 
dzieży Akademickiej: 

„Naczelny Komitet Akademicki podaje do wia- 
doiności ogółu połskiej miodzieży akademickiej. iż 
rozpisuje wybory na Zjazd Ogólny Polskiej Mło- 
dzieży Akademickiej z dniem 31 grudnia 1924 ro- 
ku. 

Na podstawie uchwały Nacżdiiegu Komitetu 
Akademickiego i na jego odpowiedzialność przed 
Zjazdem, zostaje zawieszona w mocy dla obecnych 
wyborów dotychczasowa ordynacja Związku Na- 
rodowego Polskiej Młodzieży Akademickiej. —- 
Wybory odbędą się na podstawie ordynacji pięcio- 
przymiotnikowej w szerszym, niż dotąd zakresie, 


tak, aby cała młodzież akademicka polska mogla 
się wypowiedzieć w sprawie przedewszystkiem 
prawa przynałeżności do Związku Narodowego. 
Ordynacja -będzie podana do wiadomości ogółu 
w dniach najbliższych. | 
Zjazd Ogółny odbędzie się w Wilnie 15 lutego 
1925 roku. 
Za E Komitet Akademicki: 
Sekretarz: Prezes: 
(-—) S. Kaczorowski. —) W. Jaxa-Bąkowski. 
Jak się dowiadujemy E środowisku krakow- 
skiem poczynione są już ze strony Miejscowego 
Komitetu Akademickiego kroki celem przeprowa 
dzenia wyborów na Zjazd wileński w myśl Dekre- 
iu XK. A. | 


Przed czwartym Osól. Zjazdem Polskiej Młodzieży Akad. 


-Od IH-gio Ogólnego Zjazdu Poiukiaj Młodzieży Aka- 
demiekiej we Lwowie, który sięcdbył w ezesnwcu 192% 
rokn. bewa w sypoleczeńsywie akademiekiem przewiłe- 
kły spór sadko Hwy weedęe dia interesów wspólnych 
calej mło szicży Akakata i uniemożiiwiający tni- 
fiwację Żywa uniwersyteckiego. w szeske pozytywne 
iwysikć związku Narc owego powisiej młodzieży wka- 
aemtckiej spotykałały się z przeciw madaniemi ze stiro 
ny uiezazówośwowej: opozycją - Doszło. uiwet do tego, 
że obok praważe pewoławej do życza ua zjeździe kwow 
skim reprezenitacji ogólnej Naczemego Komitetu Aka 
Jomuckiewo, powstała druga mstytnają — Centmalny 
Komet Aka:iemicki, Mamy telv na terenie akal 
w Posce tak dobrze nam znane rozbicie, zamiast ko- 
niecznegio współdziałania,  dokuezanie prawi deino 
wyłonionym naczelnym wa tzom akalemtokim, za- 
mast pozytywnej pzmcy dia debra ogó. 


(oaz nieweroly. Lgdyby nie to, że Naczelny Ko- 
mitet Alkulemieki skupia dokola siebie  otbrzysnią 
wóęikszość miłonzteży i może się pozzezyći 
aorolk:em, wzyskanym wdkresie swoj niedługiej dzia 


się. nie dość, że sami jej nie realizują, ale i innych 
w tym kierunku popychają. Ci anarchiści społeczm 
utrudiają wszelką budowę siły społeczeństwa. Wy- 
stępują pod wszcelkiemi hasłami: na jezęściej są pionie 
rami t. zw. bezpartyjności. 

Życie spoleczne młodzieży jest tymozasem wielka 
wzkołą wychewawczą, wtktówej młody człowiek za- 


> pozma ©. sę na serjo z podstaroweomi zasudami org- 


i zacji, uczy się mysleć organizacyjnie, podporządko- 
wać własie interesy — interesom ogółu, jedmeni stò- 
wem nazy się współżyć z resztą sp ołeczeń=twa. Ży- 
ce akademickie przedstawia muistwowy obraz ży” 
cia społeczeństwa. przynajmniej w swej zewnętrznej 
Weranchji i kobsaukcji. Hasto o.lizielamia. życia mlo- 
dzieży ol życia reszty, społeczeństwa — jest wałsą 
4 wiatrakami Życie młodzieży mus! być związane z 
prądami starszych, aby utrzymać linję rozwoju, aby 
zachować dorobek tradycji, aby stale zdążać Dliżej 
ku końcowi, a nie rozpoczynać od począńtkm. 

Otóż te wszystkie prawdy, na których opiera sę 
zdrowe życie młodzieży akademickiej starają się kon 


pagatorami destrukej' organizacyjnej. Nikt inny tax 
żywo nie okazuje niechęci mobec swoich współłkol>- 
gów polskich, jak żydzi w stosumka do organizacji. 
Na każdym kroku wszezepiają oni nam jad nienaw:- 
ści do organizacji. Ośmieszają wszelką karność orgi- 
nizacymą, okazywaną np. na wiecach akademickich, 
starają się pomtżyć prestige Pnzewóde ÓW, podciąć do 
nich zaufanie; żydzi nie zmoszą, gdy się ktoś, poza 
nimi, organizuje. Tem bowiem zyskuje siłę, siła zaś 
jest największem niebezpieczeństwem żydów. 


é pokaźnym ı 


sekiwentnie podważać żydzi. Oni to głównie są pro- ` 


łaności, (swkcosy na kongresie międzynarodowym w 
Warszawie, utworzenie w- Polsce biura międzynaro- 
dowej wymiany książek iti.) trzebaby było wątpić w 
z:Wlmośći. organiza cyjne polskiej młodzieży akad. 


DMa „pokrzepienia sote” należy ustalić genezę nozh 
mm, która niejedno wyjaśni i wykaże, że mamy ta- 
taj do czyniemia ze zwytkłą i tak bandizo często spo- 
tykamą w naszych dzięjuch rebeiją girści. niezutowo- 
tonych, asthując yel-tagiąe - do swego- wslzmeżie całą 
nioke akademicką. Bo cóż było powodem ptów- 
nym namiętnej kampanji, jaką 1ozwinęła z hukiem 
i trza kic radykalna lewica akad. pnzećjw Naczele 
nemu Kom. Akad. i ogólnej organizaeji. która pierw- 
szy mit zjeżetzie iwcwskim uegutowała eluwotyczinoe | 
krępuwane ze sobą seoswiiki akàd. 


(ko ni niej ni więcej tyiko niechęć, odziedziczona 
po przodkach i to, nawiasem tm dodamy, po tych, od 
Których się najbardziej lewica praguie odżegnywać, 
1:0 aw plennikach libermm veto, do podporządkowania 
stę wo więluszości. Wybory delegatów ma zjazd 
twowziki zoriały ziecydjowine na wiecach ogólno-ak 


Równocześnie zaś żydzi nie uchylają się nigdy vd 


udziału w: organizacjach polskich. Bardzo charaktery 


stycznym jest tu objaw udziału żydów w akademi- 
ekóch wiecwch. Pomimo, że walka nw nich re w spra 
wach wyłącznie polskich, mie dotyczących żydów, 
udział ich mt tych zebraniech, które są wyrazem siły 
organizacyjnej todita jest "zawsze osbrzyni. Ży- 
«izy stale popierają tewicę, choć właściwie niewiado- 
mo, czy nie jest naodwrót, że to właśnie lewica po- 
piera żydów. Stwarzają oni w ten sposób fikcję zaxa- 
cznej większości į hypnotyzaują mg Ogół. Trzeba wiel- 
kiego wyroh'enia nacołowego, aby przeciętny opół 
akademiki mógł nię zorjentować w sytuacji i zająć 
należyte stanowisko. W tem sposób wpływy: żydow- 
skie są nieobliczalne. Jeżeli bowiem dodamy, że pe- 
wne orgawizacje, jak „Zycie komunistyczne składa- - 
ją się w większości z żydów, a inne (jak 0. M. N.) 
dopuszczają do siebie „Polaków wyznania mojżeszo- 
węg”, będziemy mieli obraz, jakiemi drogam’ wciska 
się wpływ żydowski do młodzieży akademickiej. 

Z tego. nebezpieczeństwa mustny sobie zdawać ja- 
si Sprawę. Obecnie stoczy się wielka batalja rów- 
nież © sprawę żydowską. Będą to wybory akadem!- 
«kie na zjazd wileński. Tam również będziemy mogi 
albo sparaliżować wpływy żydów, albo je rozszerzyć, 

Walka o polikość umiwersytetów jest więc niety|- 
ko walką o ilość żydów na mniwersytecie. Jest onr 
rówież walką o wpływy żydowskie w Życiu akade- 
mickiem. Zarażą one młode pokolenie, albo da nien 
nie dojdą. Te skutki. dadzą się odczać Polsce za kil- 
kanaście lat, kiedy zdrowi, czy zakażemi stan emy 
ma posterumkach służby narodowej. M. 'Cz, 


Str. 6. "a. ak ow Oy wa e a T i i „GONIEC KRAKOWSKI" 


demickich, które lewica zawsze zalecała dotąd, jako 
znpiełniie wystarczający wyraz woh ogółu młodzież 

akademidkiej i dopiero pó głosowaniu. kiedy się oka- 
zalo, że jest w mokejszości, cświadczyła butnie: nie 
pozwalam. łumemi słowy. mniejszość chciała być co- 
najmniej równa większośc. a pomeważ każdy” słu- 
chajez  Uniwenzy'tetu już w gimnazjum uczył się in- 
mych zasad! równości. więc też nie dziwnego. że roz- 
talona- opozycja zamanitestowała. swoje niezadewoła- 
nie przez ucieczkę z ogólnej organizacji i utworzenie 
własnego centralnego zarządu. ze swoim oczywiście 
prezesem i ze swoim sekretarzem. Stąd powstał spór 
I tem tłómaczą się dąsy lawiky akad. Nikomuby one 
tie przesłdkadzaty, gdyby nie wyeho”zity poza miurv 
iewieowych oteanizacyj, 

Ale niestety ambicje niezaowotonvch sięgają da- 
dej: usiłują sie przypominać chwilami na terenie na- 
szytchi wyższych" nezelni. jako odrębna organizacja. 
która. się wyłamuje z pod soafdarności ogóluo akale- 
mickiej i gmożą” „przenkeskeniem konfliktu na. forum 
międzynarodowe". Tego rodzaju państwowe” stamo- 
wisko lewicy. usthującej wciągnąć w nasze sprawy 
wewinętrzne zagranicę., musi się spotkać z katogonycz- 
nym i skutecznym protestem całoj posłkiej mło izieży 
akademickiej. > 
Naczelny Komitet Akalemidki wyczerpał wizy-- 
kie srodki. zmierzające do zlikirzlowania smeca. 

(kibył. szereg uużących posiedzeń z delegatami Cen- 
radnego Komitetu Akat. poczynił jałknajdaiej ilace 
nstępktwa, zamienił orłynneję wyborczą. zgodził się 
na koopitację trzech członków C. K. A. do Naczejne- 
20 Kom. Akal. wykazal cały zasób dobrej woli. o0- 
part się tylko stanewezo żądaniu Copuszezenia żydów 
do Ziwiązku Narodowego P. M. A. stając sTwrznte na 
straży polskoseż naszych wyższych uczelni. Delegaci 
C. KA. uzuali widiceznio że bez żydów żyć polka 
łewiica nie mioże. To też tolkorwania, które w ckres'e 
przed kongresem Mięflzynanodowej Konfederacji: Stm 
dentów (C. I. E.) doprowadziły już były: do porozu- 


= 
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mienia z 0. M-N. i Ludowcami. teraz utknęły na 
kwestii żydowkiej i ostatecznie rozbiły się. 


Naczelny Komitet Alkad. postamowił odesłać roz- 


strzygnięcie sporu do jadłynie kompetentnego czym- 
nika, jakim jest polska młodzież akademicka | rozpi- 
sat wybory na IV ogólny Zjazd P. M. A. w Wflnie. 
który stę odbedzie 15 lutego br. 

(Orstynację wyborczą zmieni} w myśl żądań lewicy. 
ażeby jeszcze raz wykazać całą swoją dobrą wolę i 
ażedy.w przyszłości lawiea. nie mogła stę już skarżyć 
wa polkrzytwizemie. Każdy obywatel państwa podsdkie- 
g0, akademik, z wyjątkiem żydów. będzie miał pra- 
wo wzięcia uwdziazu w wyborach na IV 0. Z. P. MIA. 

Niech cała poj ika młodzież zadecyduje o tem. kio 
ma należeć do Ziwiązku Nazodowego P. M. A. i czy 
należy dopuścić do Związku żydów? 

Truiao było iewicy, jak wiejzżeliśmy wyżej 2 ;grze- 
bicom rndzowań z N. K. A. rogolzić stę z faktem 


 czacięcia od ueh tak wygo”wych przy każdem glo- 


sawanin żydów. może przekena ich o konieczności 
takiego rozdziału arbitiaż szenckiich mas młodzieży 
akat. do którego się N. K. A. oslwolał. 

Jak wddlzimy z powyż 20 zjazł wieńrki zadecy- 
duje o mstregu Rzeczyy.chy uritej Akademickiej i pe- 
zwo raz wiresze:e rozpocząć naszym Naczelnym wha- 
zom akańem=dkim szorezą działałwiość, z:lążającą co 
uregiowanią sezeegi parących spraw. tyczących sie 
całokształin życia. akademikiego. Należy przeto 
zwiiówć nań baczną miwagę i sie 'wié dar my rozwój 
wypaźkćw na terenie ceólno-aka. Tezyderiefom de- 
veraa zacyćnym, które usługe mpoowadzić w mury 
naszych wyzcchnic, niezaawczsa. ate k.zykziwa. część 
mic yicży akal. musmy przechwsitawić je litotity fromt 
rav kraj miezeży. wema kemęromtującego nas 
zozbiea pawińaćśmy stanąć w obronie idei jada i pr 4 
woczątdności i wyłkuzać, że osbrzymia większość mto- 
dzteży wypowżada się stanowczo przeciw metodom 
wiehrzenia I mącemia w życećm akad. Sfinks. 
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W ostatnim „„Akademiku* cz dn. 1 sty 
czmia). znajduje się włoski tekst Hymnu 
Faszystów „Giovinezza, giovinezza!“ Oraz 
wolme jego tłumaczenie polskie. (Układ mu 
zyxdzny na fortepian dorobił kol. El. Gi. 
żejewski; tekst muzyczur zamieszczony 
jest w całości w „Akademiku“. 
+4 ze ę%óe Podajemy dziś tekst polski. 
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W zwańtym szyku, hej, druhowie! 
Ku przyszłości kroczym śmiało: 
zbrojnych ofiar pogotowie > 
huf nasz meską wieńczy chwałą. 
I zwyciężą icaly. 
w imie- których szuśmy w boje. 
ody. jak cngiś, naród cały 
złaczy biatuia miłość: znów. 
— Hej młodości, ty młodości, 
wiosno siły 1 piękności. 
z tobą pełnim straż wolności 
my, fasżystójw karny- huf! 


Z tygodnia. 
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Wianioste ane iwo pGŁIWIĘC ENEA 
wieńca godne z dębu liści, 
i ofidrę z życ.” mtemia 
wyszydza aiia sei. | 
Powstań lua. Włoch >zachetny 
kuzecyw Twej Ojczyzny wrogom. 
al Aip szczytów aż do Etny 
dziś zwyciestwo, albo zgon! 

Hoj mloTośei it. d. i t. d- 


D 

Już pobudka brzmi z odai. 
powstań robotnika splotem, 

oj. co cię do buntów pehak. 

twym „tnezyłi. stę mozciem: 
Zewwelj maskę Zapodłaj twauzy 

z wajcy. co cie w łańcuch okut. 
niechaj w dyby idzie wrąży 
puewiea bolszewickich cnót! 

Hoj młodości i t. d. i t. d. 


Popłoch w „Życiu” krakowskiem. 


Dowiaciujemy się zZ kót dotrze pożafezmadwanych 
że w związku z wielkiemi aresztowaniami wśród 4- 
kajem ekóeb komunistów w Warszawie, śtmpają cych 
się. jak wiadomo. w. organizacji „Ayen o na gruncie 
krakowskim powstał popłoch w kołach młodzieży ko- 
inunistycznej na Uniwersytecie Jagiellońskim, Koli 
te bowiem pozostają w jaknajseśślejszym kontakcie 
z komqynóstami warszawskimi. Jednym z menerów 
młodzieży komum'istycznej w Krakowie jest żyd-lekarz 


B. R. oaz zany w kołach mlo wiezy Jelen z prze.. 


wólców Zycia”. | 

Wobee. areziewmi wazszuw kch kcmuażżej z WĄŻ 
cą krakow kiego powstrzyma!i nieco swoją górącz- 
kową agitację, jaką rozwójali w ymoisób osie Eweyginy 


1 


kezpośreńnio przed świętami. Moze krakowzka g'i- 


nie Sedasi peliepy agitacji bówzewiekiej — w jej ko- 


T 
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Kierownictwo „Gońca Akademickiego“ objął 


red. Kłaudjusz Hrabyk. 


„GONIEC AKADEMICKI“, jako tygodniowy dodatek 
„Gońca Krakowskiego“ wychodzi każdej tiedziełć. Na- 
bywać go można. w ciągu niedzieli we wszystkich ajen- 
cjach razem z. „Gońcem Krakowskim“ w cenie 15 gr. 
W ciągu tygodnia jest- „Goniec Akademicki“ wszędzie 
do nabycia w osobnej odbitce w cenie 10 gr. W murach 
Cif: Nov. jest do nabycia u fanitora. 

1 | „KOMUNIZM A POLSKA. ~ 

Cykl odezytów siaraniem Młodzieży Wszechpolskiej. 

Do ut deś — stara wszechpólska zasada. Nie za dar- 
mo. Chcemy od społeczeństwa Deo pangia, tīk amora lazgi; 
jak materjalnego, hez którego mie można sobie: wyobraż!ć 
preduktywnej pracy w organizacjach młozlzieży, lecz va 
to w miarę swach-sił i możności część tej pracy poświę- 
camy społeczesńtwu. Młodzież Wszechpolska, wychodząc 
z tego założenia w szeroko pamyślanej imprezie cyklu 


a 


odczytów. publiczaych pi „Komuósm a Polska”, daje 
smołeczeńęwu sposobnzść teoretycznego poznana kwe- 
Si tak bardzo obeenie aktualnej. W ezaste. kiedy konut- 
im pomimo usilnie pizeciwstawiająeyeh mu SiĘ wysił- 
ków rządów wenye kich rtemal panstw kemtynentu jb 
tylko nie słulmie, ale cwszem ciągle czym, pracą podzie- 
waa przygotowywane postępy, kiely przegląłając prasę 
we werzyzskich językach esTziernie  rotykemy SIĘ CA 
lemi szpałtuni, poświę:onem znga mierci, czy to postę- 
pów komunizmin czy to walki z timy my Polacy, sąsla- 
łuiący z) samcem coniskjem tego riebezpeczensiwa, wrze, 
dewszystkiem cbowigzani jesteśmy z tego niebezpieczeń- 
stwa zdać solie sprawę i uświadomić sobie wszelkie mo- 
„wości walki z niem. l | 

{J gobize jest. Że CZYM Młolaieży mmalazł szemerv od- 


4 
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Tówiqk wśród spoleczenńecwa tka alkowektego, Szczełrie za- 


. połniena sata Kopernika na Uniw. Jag. data: dotychczass- 


wym prelegentem: prof S. Kntrzebie (Polityka sowi- 


| stów wobec Palki“) i prof. R. Dyboskiemu („Teorja a 


sprawie pórmograficznego brukowca 


"udziale 


Nr. 9. 


praktyka w państwie sowieckiem*) silny wyraz zaintere: 


p Swania się społeczeństwa samą kwestją i choć w -ten 


sposób zapłaciła im za trud, a Młodzieży Wszechpolskiej 
bodźca do wytrwałej organizacji dalszych odczytów z ta- 
goż cyklu. Najbliższy odczyt wygłosi p. K. H. Rostwo- 
rowska- ua temat: „Tolstoj a Sienkiewicz”. M.-K. 


Młodzież Wszechpolska. 


ZEBRANIE ZARZĄDU odbyło się dn. 49 bm. Omawia- 
no szereg waźmych spew, związanych z bieżącą pracą 
Związku, | 

CZYTELNIA MŁODZIEŻY WSZECHPOLSKIEJ zosta- 
xie otwarta 15 km. w lokalu własmym Związku. 

ZEBRANIE MŁODZIEŻY WSZECHPOLSKIEJ z rəfə- 
ratem kol. dra Świrskiego pi. „Gospodarcze podstawy 
potęgi Polski". odbędzie się w sobotę 17 bm. o godzinie 
"45 w sali 40 Coll. Novi. Referat jest z rzędu czwartym 
„ cyklu: „Jrterpretacja ideologji wszechpolskiej“. 

ZEBRANIE MĘŻÓW. ZAUFANIA Młolzieży Wszechpo! 
skiej « lbędzie się we czwartek 15 bm. o godz. 7 wiecz, 
w lokalu własnym. 7 

TRADYCYJNY RAUT BŁĘKITNY urzadza Młodzież 
W:zechpolska dn. 7 lutego br. z" 

AKADEMJA KU CZCI BOLESŁAWA CHROBREGO. 
Staraniem Młodzieży Wszechpolskiej o bedzie się z oka- 
zji 960 roczniev zgonu Bolesława Chrobrego Uroczysta 
A"ndem$a w Uniwersytecie Jagiellońskim. 

OSOBISTE. W czasie feużi akademickich bawili w War 
szętwie p. Bielecki, prezes i p. Kański, sekretarz Młodz. 
W==ze''hp. w sprawach, związamych z organizacją. 
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BAL OGÓLNO-AKADEMICKI. Centrala Akademiekich 
Stowarzyszeń Sumopomocowych urządza w niedzielę 18 
stye wia 1925 r. bal ogólmo-akademioki. Posiedzenie kø- 
mitetu przygo owawiczego odbyły się dziś w Coll. Novum 
pod przewodnictwem J. M. Rektora ks. Zimmermanna. 


Komitet dokłada wszelkich starań. aby bal ten hawiązu- 


jacy z przediwojennemi tradycjami balów reprezentacyj- 
nvch pozostawił wsponmienia najmilszej i najsympatyce- 


niejzej zabawy tego kasniewału. — Zaproszenia wyteje”" 


Komitet na Uniw, Jag. M piętro między godz. 13—-14. 


ZE SZKOŁY NAUK POLITYCZNYCH. Dmia 12 bem. —. 


seroczywa się w Samkole Naus Politycznych pierwszy 
w tym roku egzamin prot. Dyboskiego z wykładów pt. 
„Zagałniewie współczesnej polityki augielskiej", 

BAL AKADEMJI GÓRNICZEJ został już zapówiedzia- 
ny w kołach mło lzieży, Wywołał on oczywiście wielkie 
zadgeresowanie, gdyż niewątpliwie będzie jedna z náj- 
u łatniejszych imprez kasriawałowych. Bliższe szezegółv 
podamy później. | j 

AKADEMICKIE KOłO T. S. L. urządza dla swych 
eztonków z końcem stycznia kurs przewodników pó Kra. 
kowee. APEL DE 

OD 19 STYCZNIA B. R. wykładać będzie na I. r. pra- 
wa bistorję ustroju Polski w miejsce prof. Kutrzeby, prof. 
Abdon-Kłodziński. Terże prof. bęlzie prowadził ówieze- 


ata seminary me. z bistorji ustroju i prawa pol. Noietyiąat _. 


prof. Kurzeba wykładać będzie konstytucję Trzeciego 
Maja (3 giulz=ticja „ GS hędzie seminarjum dla 
srwientów z r. H- do IV. 

OGONKI W KWESTURZE. Oi kilku dni przed kwo- 
turg w Coll. Nov. ciqągna się ogonki „opłat trymestrał- 
nych, które składują studenci i studemtki za ll-gi tev- 
mester. Jest jelmak spora ilość takich, którzy oczekują 
ra ewcniualne zniżki w opłatach i wugrzymują się od 
uiszozen'a ich. Byicby wsikazanem, aby komitet akad. w 
smrawie elmiżenia opłat umiwers. dał zmak życia o sobie 
i udzielił irformacyj w tym kierunku. Dowiadujemy się 
jedruk, że wszelkie rachuby na odroczenie opłat są, jak 
dotychozas, nieuzasadnione. 


LWOWIANIE W KRAKOWIE. Technicy lwowisey po- 


chodzący z Krakowa uwządzii 7 bm. zabawę w 
Tow. Fechm., która. wyjątkowo przymiiosk | 
lochód. Z samych wstępów zebrano a: 
znaczony zastał ma budową Boża "Techników we bwa- 


galach 


o fawie. Imicjatorowie licznych zapewme zabaw karnawało- 


wych w tym roka.powirmi spod-wzglęlem organizacji 


| wzorować się na <oskomałej oraanizacji lwowskiej im- 
a uł 


rezy. o 

à SKANDALICZNA. AFERA „WENTYLATORA“ W 
niestety akademi- 
ekiego, który wychodzi w ostatnich miesiącach, dowia- 
dużemy isię. że odpowiedzialny redaktor „Wentylatora” 
zizek się wobec zanych zajść swojej godności i był qo- 
nadto przesłuchiwany w Senacie Uniw. Jag. Qpingà imio- 
bieży z uleg pezyjea wiadomość o zlikrwiedowamiu na- 


-nicbhasgo å kempromitującego ją. pisma. 


+ 


KĄCIK HUMORU. 


„== „W nabiiższych dniach Ma wyse pod obio ogłosze - 


Tin bByrekcji Bibljci. Jagiellońskiej — w Krakowie — 


rastępującej treści: „We wszystkie dnie tygodnia miejsca 
w Czytelni Bibl. Jagiell, przedpołudmiem i od godz. 4 
do 7.30 wiecz. zaieżerwowane są dla mędroów i mędrek 
Som: Cd 1.80—1.45 może z bibljoteki korzystać także 
mło lzież polska, W seboty, jako w święto większości 
uczestników — biblioteka zamknięta“. iit- 
— Tizecie y rzędu zebrawie orgamizacy.me Onganizacji 
Mł'dz. Narodowej (O. M. N.) odbyło się onegdaj przy 
siedmim członków. Wybrano komitet orgawyzae vj 
av, złożony z jelnasta ludzi, u 
— Na półkach ksiegarskich uważą się niebawem na- 
tępujące książki; Wiktor Doda: Ja i Wiktor Hugo <‘prú- 
ba syntezy). 


< za nm WRA 


900 zł. Pochód prze. 
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— Belestfe spotkanie — ulotki z życia (opracował Sou- 


. bert — zebrał Smoleń). 


OFIARA POJEDYNKU. 
— Pane Enanz mój matmy zginął oneguj. w 
jUfertysiku! A l 
— 4 ja mialcne takiego zaağemego, Co potrzębo- 


ać 


wał ze'nąć przeł sumym pojedynkiem i nikt go nie 


mógł! znaleźć, 


i 


| 
| 
| 


a 


| 
| 
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"PRZEMYSŁ POLSKI. 


PODWYŻKA PŁAC ROBOTNIKÓW METALOWYCH 
W ŁODZI.. 

Łódź. (AW). Zgodnie z decyzją komisji arbitrażo- 

wej robotnicy metalowi otrzymali 10. procent pod- 


UK” a ine PROW E m KOJABE 7a. 
Z POD ZNAKU ESKULAPA. 


SANATORJUM DRA MAJEWSKIEGO, 
nabyte przez Związek Kas chorych we Lwowie. 
Lwów. (AD). Związek okręgowy Kas chorych we 

Lwowie dokonał w ostatnich dniach tranzakcji kupna 
kompleksu realności byłego sanatorjum -dra Majew- 
skiego za cenę 67 tysięcy dolarów. Jest to jedna 
2 największych trumzalkuji. dokonywanych nierucho- 
mościami we Lwowie w ciągu ostatnich miesięcy. 
ABE. 1 


WPŁAW PRZEZ SEKWA'NĘ. 

W Paryża rozerywany jest mok rocznie wyścig 
wpław przez Sekwanę „który stamowi. atrakcję sezonu 
sportowego. Padłohmie, jak okm ubiegłym. wygrał 
ten bieg znakomity pływak węgierski, Dukasz, bę- 
<dacy ogólnym faworytem. Do zawodów tych stamała 
również panna Nissen, kończąc bieg na ostatmiem 
miejscu, lecz w MAPLE st yilu i paki 

|e emet al 


Pomysłow ść niebieskich ptaków. 


CUDOWNE“ ZNIKNIĘCIE CUDOTWÓRCY. 
Przed niedawnym czasem donosiliśmy o niejakim 
Berberze z ul. Nowo-Cegiielnianej sv Łodzi, który 


w ciągu 6 lat udawał tam cudotwórcę rabina w ten > 


sposób, iż od bezdziotnych kobiet wyłudzał olbrzymie 
Sumy pieniędzy, a kobiety te po tajemniczej wizycie 


Sam na sam z rabinem doczokiwały się potomka (i). 


Po wyjawiemiu działalności łódzkiego Rasputina — 
jak go tam tamtęjsza prasa nazywa — wysłał on na 
miasto agentów, którzy dowodzili, że „rabin“ jest 
rzeczywiście cHdotwórcą, a zgłaszające Sę do niego 
kobiety dzięsi jego modłom, urodziły dzieci. 

Ostatnio jednak dziwalnością „cudotwórcy* zaje- 
ła się prokuratuma, wobec czego postanowił om zbiec. 

Przed paru dniami w nocy „dabin* zgołiwszy sobie 
brode, „przebrany w. guronejskie szaty, wyjechał na 
alworzec i Ślad za nim zaginął. 

i x |" 
Jak się świat rozbraja. 


NOWY KRĄŻOWNIK NIEMIECKI 

W Wilhelmshafen odbyla się uroczystość spuszcze- 
mia na wodę krążownika niemieckiego, wybudowane- 
g0 od czasu zawieszenia broni. Nowy krążownik nosi 
nazwę „Emden“, Chrztu jego dokonała wdowa: po ka 
pitanie von Millenze, komondancie znanegw: krążowni- 
ka „Emden“. zatopionego na wodach australijskich 
w 1914 r. 

a MANEWRY FLOTY AMERYKAŃSKIEJ. 


bia Sa Werętów udału się na wody Kuby, gdzie od- 
będą Li aa mamowry. Eskadra pnzepłynie kanał 
Panam> ni Spo eGóW Kalifornji spotka się 
z flotą oceanu Spokojnegy, 

ww * PT 


Monumentalne budowie. 


KONKURS NA PROJEKT SIEDZIBY 
NARODÓW, Ra 

Z Genewy donoszą. że sekrotamjat Ligi narodów 
ogłosił konkurs uw projekt gmachu dia pomieszcze- 
nia biur tejże Ligi- 2 gdpowiednieni salami dla jej 
posiedzeń. 

W konkursie tym. o: którego bliższych szczegółach 
zasięonąć można w iadomośei w. meczonym sekreta- 
rjacie, mogą wziąć udzźuł anchiitekici, poddani państw, 
któne należą do Ligi, a więc także Polski. 

Na nagrody w odnośnym konkursie przeznaczomo 
pokaźną kwote 100.000 franków szwajcarskich. Jury 


przyzmające nagrody będzie się składało: z jednego 


pod z jednego Amstojalka, z jednego Beilgijczyka, 
ego Francmza i jednego Szwajcama. 


"Rzeczw ciekawe. 


ŻYCIE LUDZKIE URATOWANE w NIEZWYKŁY 
SPOSÓB. 

Z Frankfurtu nad Menem donoszą, że w mieście 
Mannheimie zdanzył się fakt fakt uratowania życia 
tudzkiego w sposób zaiste niezwykły. 

Pewien mianowicie konduktor kolejowy, przyszedł- 
onegdaj popołudniu do domu w stanie niadpitym, 
zczął ze swoją Żoną kłótnię, podcza: której wy- 
na trzeciem pię- 
przez otwarte okno na ulicę. 
tymże czasie. mieszkańcy piemwszeno pietra. po- 
_ siadającego balkon, a położonego pod mieszkaniem 


tlamtycka marynarki amerykańskiej w liez- 


Z O 
a w o 


„GONIEKO KRAKOWS u" A 


sk. $.7 


Poszukiwania i odkrycia archeologów. 
A A zz z ie w i w n_j ZE O OOO 


Lnartwyetwytające na piaskach Sahary miasto rzymskie 


Parę miesięcy temu podaliśmy sensacyjne wieści 


o odkryciach, poczynionych wśród mim miasta Lep- 


tis Magna, które odkopywiane jest obecnie kosztem 
rządu włoskiego, a które było ongi jednem z.naj- 
większych osiedli rzymskich w Afryce północnej. 

Wo sprawie wyłkopahisdk, prowadzonych tam bas iza 
enangitznie 1 z dużym nakłudicun pieniężnym. donoszą 
z Rzymu, co następuje: 

Nie iilega już teraz kwestjó, że ady ostataeznie Zo- 
stanie uwsuniaty z min Leptis Magma piasek — to` 


oczom zdumionego Świata ukaże się niewiele sto- 
 sunkoiwo uszkodzone miasto z epoki największego 
rozwoju imperjum rzymskiego. 


-Rwy Leptis Magma są w daleko lopszym stanic, 
miż miny Pompei. i dlatego dają pełniejszy: obraz ży- 
«ca tych ludzi co je przed wickaami zamieszkiwali. 

Przpnąc uładwóć pracę setek robotników, zujętych 
przy odkopywaniu miasta, mad włoski zbudował bh- 
wje kotojową z odległego o 150 kilometrów Trygsoti- 
SI, Oba Jazawozu srodków żywairości, wody, maszym 
itd. 

Wele poczynionych obitezeń miasto Leptie Ma- 
ona, bedtace, jak wiadomo. miejscem urodzenia cosa- 
mza Septimusa Severa, mogło liczyć około 300.000 
mieszkańców. a wiec należało w starożytności 
miast wielkich. Miało omo 3 kilometry długości, a baz- 
mała 2 szerokości i mieściło w sobie nmóstwo prze- 
pysznych btudowić. z których dopiero pałac cesarski 
wdkiopanio w zupełności z piastku. 

Uczeni, kierujący odnośnemi pracami są przekona- 
mi, że pmzymiosą ome 


do * 


| 


ciekawe wielce niespodzianki pod postacią odkry- 
cia bibljotek z nieznanemi dotąd księgami i ma- 
` muskryptami, 

któe pozwola wypeloté niejedną lukę w historji Rzy- 
D 

Xpo: z gwanenejest również odkrycie wielkich skar- 
ków w szlachetnych metalach oraz oryginalnych dzieł 
sztuki greckiej, które zakapywai ówcześni bogaci 


Anieszkańcy netsta. 


Niezmiernie cjdkawą jest nasniwająca się z powodu 
© trkycia ruin Leptis Magna. krwestja, co było powo- 
dem, że to miasto uległo tak smutnemu losowi? 

Ponieważ niema w historji wzmianki o tem, aby z0- 
stało zdobyte kiedylkolwidk przez wzosów  sztarrmem 
Po zniszczone — przeto szukać trzebw innych powo- 
dów jego upariku. Najwięcej  pozuwelolnodobieństwa 
przedstaw a hipoteza, że paiho ofiarą jakiejś nadzwy- 
czajnej buzy. kiGa przyniosła z Sahary masy pia- 
sku i zasypała mim ulice, place i ogrody miasta, tj. 
worzóe oazę, gdzie Leptis Magma została wzniesioną. 
Równocześnie zaś wybnrehła, być może. jakaś zama- 
Zza —— cw mazem wzięte skłoniło miesdkańców do ucie- 
Zk 

Pomiąwiaż stało się to w czasach. wdy impenjum 
azymsłkie zaczęło upadać. przeto nikt nie pospieszył 
Z pomocą miastu. położcnenu na odlalonych kme- 
sach. 

Z biegiem zaś czasm tak cabeece o niem zapomniano, 
że zaledwie tu i ówidzie zachowały się pisemne wzmian 
ki o jakiemś wspanżałem mieście rzymekiem, które 
wznosiło się kiedys w dzisiejszej  Trypo'litanji teaz 
buższych szczegółów o niem nie miano. 

OE MA 


Że świata zbrodni. 


Oszczędny a przewidujący bandyta. 


Z Madrytu donoszą o następującym fakcie, który 
maluje dosadnie stosnniki hiszpańśkie, a wobec kitó- 
TANG WO dzi na myśl przysłowie: „Co kraj — to 
obywziuj *. 

W "try od 180 do 1881 roku prawdziwą plagę 
górzytrisego torenm w pobliżu miasta Toledo stamowił 
bandyta Monaleda, pochodzący z wioski Los Naval- 
morales. Gdy wreszcie został sehiwytany i postawio- 
my i postawiony piwal trybamał, otrzymał w myśl 
karnego kolodka hiszyańskiego: łączną karę 120 lat 
więzienia za nozmaite rabunki przez siebie popelnio- 
mie. 

W więzienia atoli prowadził sie Moraieda tak do- 
bnze, iż król ułaskawił go już po latach 42. Morelota 
powrócił do ndzinnej wioski, gdzie przyjęto go z o- 


twiantemi ramionami, ponieważ należał do t. zw. 
„Szłachetnych* bandytów, tj. rabował tylko ludzi bo- 
gatych, a ubogim nieraz dawał jałmużnę. 

Oprócz tego jeszcze z innego powodu otaczają mie- 
szkańcy wioski swemi sympatjami dksbamndytę. Mora- 
leda jest mianowicie człowiekiem bogatym. Za Gza- 
sów. sady wmawia bandytyzm. 

odkładał zawsze na bok pewną część łupu w 

złocie, srebrze i drogich kamieniach, chowając ją 

w sobie tytko znanych zakamarkach górskich. 

Obecnie udaje się Momaieda w góry co czas jakiś, 
wytwobywa. pnzechiowamne dotąd lupy, spiemięża je t 
żyje dostatnio, otoczony powszechnem poważaniem. 

Władza bezpieczeństwa. wie © tem. lecz zostąwia 
go w spokoju — co jest tyko w Hiszpanji możebnem! 


konduktora, korzystając z pidknej pogody, siedzialii 
nia bańlkiomee 1 

zdołali uchwycić w powietrzu wyrzuconą kobietę, 

tak, że nie odniosła zadnego szwanku. 

Miarą brutalności niemiedkiej jest fakt. że konduk- 
toń, po wyrzuceniu zony, położył się spać. jakgdyłby 
mie nie zaszło: 

Stwiendziła. to rolżója. przywołama przez osoby, 
które wmatowały jego żonę. 

FE. SET" zo KE TWEA a 
Z pod znaku Dziesiąłej Muzy. 


MŁODY ARTYSTA POPEŁNIA SAMOBÓJSTWO 
Z MIŁOŚCI POD OKNAMI PIĘKNEJ PARYŻANKI 
- Onegdaj wydanzył się w Le Mans, we Francji, dra- 
matyczny wypadek samobójstwa. Młody artysta ki- 
nematograficzmy M. S., lat 21, wysiadł z pocągu, któ 
ry nadszedł z Paryża, aby zobaczyć się z uroczą Pa- 
ryżaniką, pamną Żimetą, która przyjechała poprzednim 
pociągiem i zamieszkała w wielkim hotelu koło dwor- 
ca w Mans. 

Artysta (postanowił popełnić samobójstwo pod ekna 
mi pięknej Paryżanki. Napisał więc na bilecie wizy- 
towym: „Umienam dła ciebie, Ż'netto“ i strzelił do 
siebie z rewotweru. Ciężko rannego antystę przewie- 
ztono do szpitala. | 

Rana jego nie jest niebezpieczna * urocza panna 
Zimeta zajęła się pielęznowaniem chorego. 

HE tez ile WE 


KOMUNIKACJA LOTNICZA. 


W CZTERY GODZINY Z BERLINA DO LONDYNU. 
Drogę powietrzną między Londynem a Beriimem 
przebył jeden z aerapilanów przy pełnem obciążeniu 


w ciągu 4 godz. 20 mim. 
"Ten sam samolot odbył «drogę między Berlinem 

a Hanowerem w ciągu 58 minut. 

KATTOZEW z PA O DJ +. WETA 


LEKKA ATLETYKA. 


NAJWYBITNIEJSI SZYBKOBIEGACZE ŚWIATA 
PRZYJEŻDŻAJĄ DO POLSKI. 

Gazety amerykańskie. a także australijskie dono- 
szą 0. zantiarze sprinterów amerykańskich Charles 
Poddocka i Lorena Murchisona, udania się w podróż 
sportową naokoło świata. Sekretarz Amateur Athle- 
tie Union, potwierdza te pogłoski. Oświadcza om, że 
Paddock i Murchison przyjęli zobowiązanie starto- 
wać iw roku. bieżącym w Nowej Zelandji, Austrail ji, 
Japonii, Niemczech, Francj', Szwecji, Finlandji i w 
Polsce. 

W początkach stycznia br. obaj biegacze udają się 
de Honolulu, a stamtąd w dalszą drogę. 

Podróż ta odbędzie się za zgodą amerykańskich 
władz sportowych, które, jak o tem mówi Murray 
Fulbert, nowy prezes amerykańskiego Związku atle- 
tyamego, spodziewają se po tej podróży bardzo wie- 
le, 4 [przedewszystkiem nawiązania serdecznych wę- 


głów przyjaźni z klubami sportowymi całego świata. 


Obaj sprinterzy będą. w drodze okrągłe 7 miesięcy. 


HUMOR, IRONJA, SATYRA. 


| CELOWO. 

— Ża w dali naszemu szefowi onder? Przecież om 
dotychczas niczem się nje wyróżnił? . 

— Właśnie odtąd bedzie się wymóżniał... orderemz. 


Str, 8. 


Modlitwa poety 


| Zdrowaś Panno Marjo, łaskiś Bożej pełna, 
' Różaniec z gwiazd w Twej dłoni... 
' U skroni.. z włosów srebrna wełna. 
- Księżyc dwnurożny pod stopami... 

Królowo za błękitami. — | | 

Pam z Tobą, błogosławionas mięlsv Aniołami, 

W lilje białe spowite nogi, 

Do. stóp opadła srebrna wena... 

Z włosów Twych, pusma mlecznej drogi, 

Tv płymiesz na miej... jpromieniejaca... 

Na arce z miesiąca... a 
` Tam.. gdzie Jezus, błogosławiony Owoc żywota Twego, 
Wśród firmamentu przeczystego. 

Święta Marjo. módł się za mna z gwiazd różańca, 
Uchroń grzeszmika od piekła mąk: . 

A błagamie Twe, jak woń tysiąca łąk 

Uleti ku Najwvższemu... hen... 

Bv rozlać się u światów krańca — 

W anielski sem. — 

Rose otuchy, daj z lilij białvch na ezoło moje. 
Niech zmyje boleści, przeszłych dni zmoje, 

(W Imię Ojes i Syna i Ducha Świętego 

W godzinę rozpaczy i komania mego. — 

Kraków, dnia 7 stvezmia 1925. 

Zygmunt Lubicz. 


KRONIKA. 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO. 


Niedziela popoł.: „Betleem polskie“ — wieczorem: „Ro 
mans zeszytowy”. 
Poniedziałek: „Fotel 47". 
REPERTUAR OPERETKI „NOWOŚCI*. 


Niedziela popoł.: „Tancerka w masce“ — wieczorem: 
„Hrabina Marica“. 
Poniedziałek: „Hrabima Marica“. i 


À REPERTUAR TEATRU „BAGATELA“. 

' Niedziela popoł.: „Krowoderskie zuchy“; — 

rem: ..Jedymaczka króla czekolady“. 
Poniedziałek: „Jedymaczka króla czekolady". 


REPERTUARY KIN KRAKOWSKICH: 
Promień: „Mały grajek, z Jacky Cooganem. 
Reduta: „Krew za łzy“; wspaniały obraz rosyjski z uro 
czą Rosjanką Wiera Chołodnają w roli głównej. 
a: „Żebro Adama“, olbrzymi dramat niesłvcha- 
mych przygód i sensacji w 2 ser. w 10 akt. 
Uciecha i Zachęta: „Dziesięcioro przykazań“, reżysecji 
Cecil de Deniel wytwórni Paramount. 
Wanda: „Biały tygrys“; dramat w 8 aktach. 


WIeCZO- 


Warszawa: „Łisty miłosne baronowej S*, skrajno-ero- 


tyczny dramat w 2 -serjach w: jednym programie. 
| —00—— 

KOMUNIZM A POLSKA. W niedziele dnia 11 bm. w 
sali Kopemika Uniw. Jag. o godz, 6-ej wiecz. staraniem 
Młodzieży Wszechpolskiej wvgłosi trzeci wykałd z cyklu 
Komunizm a Polska pt. „Tołstoj a Sienkiewicz p. K. H. 


Rostworowski, — Bilety wstępu w cemie 1 zł, akad. 50. 


groszy do nabycia przy wejściu. 

ODWO4ANIE KONSULA ARGENTYŃSKIEGO Z KRA 
KOWA. W tych dniach Óódwałany został z Krakowa 
rzez rzad argentyński konsul tego państwa p. Las0s. 
rawdopodobnie konsulat argentyński w Krakowie zo- 
stanie wkrótce zupełnie zwinięty. | i 

ZBIÓRKA NA OCHRONKI KRESOWE. Dziś w nie- 
dzielę 11 bm. odbywać się będzie zbiórka na ochronki 
polskie i czytelnie polskie na kresach. Koło Pań T, S. L. 
wraca się z gorącem wewwaniem do patrjotyczmego spo- 
łeczeństwa polskiego. aby nie szezędziła grosza na -ten 
cel. Jest to. walka o duszę dziecka polskiego. walka. kió- 
rą mimo przyłączenia tych ziem do Polski, nie tylko ona 
nie ustała, lecz wzmogła się jeszcze. 

Krakowskie Koło Pań T. S. L. już od ćwierćwiecza 
broni kresy przed niebezpieczeństwem i nie ustaje w pra 
cy raz' zapoczętej. O pomoc zwraca się Koło do wszyst- 


kich, komu polskość droga i wie, że nie dozna zawodu. . 


ILU LEKARZY MAMY W KRAKOWIE. Według osta- 
tnich damych statystycamych z końcem ubiegłego roku 


bylo w Krakowie 370 lekarzy, w tem 322 mężczyzn i 48 - 


kobiet. Z ogólnej liczby lekarzy 95 ordymowało w ehoro- 
bach wewmętrznych, 39 w chorobach kobiecych, 9 w cho 
robach wewniętrzmych i kobiecych. 27 w chorobach chirur 
. giczmvch. 25 w chorobach skórnych i wenerycznych. £ 

io eea 18 lekarzy chorób dzieci (w tem dwu 
także chorób .wewnędcwznych), 14 neurologów, „14 tokuli- 
stów, 13 luryngologów, 5 bakterjologów. 4 lekarzy kosme 
tyki. 3 roentgemołogów, 2 ortopedów, 1 radiolog, 1 spe- 
cjalista gimmaąstvki leczniczej 1 (przyrodolecznietwa i 1 
szczepienia ochronnego 
296. Do liczby tej dochodzą lekarze szpitala św. Łazarza 
bez podanej specjalizacji, w liczbie 32. dalej lekarze woj- 
skowi, miejscy, wojemódzoy, powiatowi, kolejowi, i poli- 
cyjni, wreszcie 16 lekarzy niepraktykujących. Z ogólnej 
Ticzby lekarzy jest 26 profesorami Umiwersytetu, 12 do- 
centami, 35 dyrektowami. względnie asystentami klinik, 


18 lekarzami wojskowemi, 14 lekarzami miejskimi. 5 wo. 


jewódzkimi, 3 powiatowymi, 5 sądowymi, 10 szkolnym 
(w tem R miejscy), 9. kolejowymi i 2 policyjnymi. 
SANA TORJUM POLICYJNE W: ZAKOPANEM. Policja 
krakowską zakupiła w Zakopanem na cele sanatoryjne 
wilłę o kilkumastu pokojach z kilkumorgową parceelą 7a 


sumę niespełna 60.000 zł. Willa po przeprowadzemiu ada- 
ptacyj zostanie oddana. do użytku chorych funkicjomarju- , 


szy policyjnych województwa kralkowsikiegu. 


TARGI W PODGÓRZU. Magistrat krakowski rozlepił ` 


na rogach ulic obwięszczenie w. sprawie oznaczenia przed 
miotów sprzedaży i unormowania czasu trwania targu w 
Podgórzu. 

I tak na rynku podgórskim wolmo sprzedawać: nabiał, 
faja. grzyby, jagody, kwiaty, świeże owoce, jarzymy, oraz 
w mniejszych ilościach drób żywy. ziemniaki i kapustę. 
Na placu Zgody- (Rynek mały): słomę. siano, zboże, arty- 
kuty pastewne, narzędzia i sprzęty rolnicze, wyroby ko- 


przeciw wściekliźnie — razem 


„GONIEC KRAKOWSKI". 


Jak sie dowiadujemy. szef krak. sądu wojskowe- 
go, pułk. K. S. dr Bielecki, po porozumieniu się z ty: 
wilną prokuraturą Państwa przy sądzie okręgowym 
karnym w Krakowie, zwróci się w tych dniach do 
ministerstwa spraw wojskowych i spraw zagranicz- 
nych o poczymienie odpowiednich kroków celem prze 
słuchania aresztowanego niedawno w Budapeszcie 
szpiega czeskiego Hladisza przez jpecjalną komisję 
krak. sądu wojskowego, ewentualnie celem wydania 
go krak. władzom sądowym przez Węgry. 


o 


z 


todziejskie. bedmaasikie i koszykarskie oraz w większych 


ilościach drób żywy. ziemniaki i kapustę. Przy ul. Celnej: 
ryby żywe i bite. Dla postoju pustych wozów przezmac to 
ny jest plac Serkowskiego oraz w miarę miejsca, plac 
Zgody. Sprzedaż innych artykułów na powyższych pla- 
cach, zależy w każtym poszczególnym wypadku od ze- 
zwolemia magistratu. W szczególności sprzedaż pieczywa 
ma placach targowuch jest ze względów sanitarnych naj- 
sturowiej zabromioma. Targi rozpoczynają się w miesią- 
«uh letnich. tj. odt 1 maja do 30 września o godz. 5, 
w inmych miesiącach, tj. od 1 października do 30 kwie- 
tnia o godze 6wano. < © 

WŁAMANIE I KRADZIEŻ W GMACHU AKADEVWJI 
SZTUK PIĘKNYCH W KRAKOWIE. Odnośnie do wozo- 
rajszej notatki podajemy dalsze szczegóły: Onmegdaj we 
wezesmych godzinach poranmych zjawił się u portjera 
Akademji Sztuk Pięknych w Krakowie, młody. elesaneki 
człowiek w momoklu i poprosił o wyslanie kluczy od sali 
wydziału architektonicznegwo prof. Mączyńskiego. oświad- 
czając, że pracował całą noc i ehee się więc na chwile. 
nim koledzy przyjdą, zdrzemnąć. 

*  Mężczyzmiu ów był częstym gościem w Akademji, służ- 
ba przeto sądząc, że ma do ezymienia z jednym z uczniów 
Akademii. bez zastrzeżeń khwze mu wydała. 

Na kilka chwil przed rozpoczęciem wykładów człowiek 
ów zjawił się ponowmie w portjerni i oddat klucze cd 
sali portjerowi, przyczem się mu przedstawił. Następnie 
wyszedł z gmachu. 

Kiedy o godz. 9 rano arlepci sztuki weszli do sali, ude- 
rzył ich pewien nieład. a następmie stwierdzii w swych 
pulpitach brak przywządów evysownicznch. Przez pewien 
czas krwuli w przekonaniu, że ktoś wyvpłatał im figla. 
Wikrótce jednak okazało się, że padli ofiarą wyrafinowtu- 
nego złodzieja, który podstępnie zakradł się do sali. Tu. 
taj czując się pamem sytuacji, cyrklem używanym do pe- 
omietrji wykreślnej. porozbijał kłódki przy pulpitach a na- 
stępnie skrzętnie zapakował w papier przyrządy. rysowui 
cze. pudełka z farbami, pędzle, ołówki i pnzykładnice 


„cemmej. wartości. W tym stanie rzeczy, zaalarmowuno ar- 


gama policji śledczej, które przybyły na miejsce. spisały 
protokół 1 poszły... 

Uezniowie jednak. nie dając za wygrane, sami zaba- 
wii się w detektywów. Ruszyli na „Swpitsikę*. Tu szpe- 
rając po antykwamiach rozpoznali u jednego z antykwa- 
rjuszy (słynny Taffet) kilka sztuk skradzicnych im przy- 
rządów rysommiczych. ` , 

Kiedy antykwarjusz zorjentował się w sytuacji, odmó- 
wił im momentalnie sprzedaży rozpoznanych przedmio- 
tów, a nadto wszebkich w tym (kierunku wyjaśnień. - 

Sprowadzona jednak policja rzeczy odebrała. Spodzie- 
wać się należy, że policja mając już punkt- zaczepienia, 
dojdzie po nitce do kłębka. 

NAPAD RABUNKOWY NA CMENTARZU PODGóR- 
SKIM? Onegdlaj popohulniu napadli 2 nieznani osobniev 
koło parkamu starego cmentarza w Podgórzu na przecho- 
dzacego Pramejszika Krzysieka ze Stanisława (rórne:r0, 
pow. Wadawice i pod groźbą użycia broni zrabowalśń mu 
zegarek z łańcuszkiem i perttel z 50 zł. Według podania 


ma:padniętego osobnicy ci liczyli pkoi o25 lat, jeden ubra- 
ny w kurtkę, drugi w paltot i szmal na syv, lewe ako 


zaś miał przewiązane czaamą opaską. Dochodzenia za 
sprawcami w toku. — Jak się w ostatniej chwili dowia- 
dużjemyv, Krzysiek przyzmał się, że ów napad sfingował 

„ed władzami. 

ARESZTOWANIE SŁUŻĄCEJ. Niejaka Marja kapusta. 
służąca u Estery Heiman w roku 1923 skraudła na iej 
szkodę garderobę zmiczmej wartości I zbiegła w niewiado 
mym kierumiku. Dla utrudnienia pościgu Kapustówna pod 
szywał się poł cudze namwiską. W tym ssamyvm roku 


po wyjściu ze szpitala porzuciła na polach krowoderskich | 


swe nieślubne dziecko. W ostatnich dniach po dwóch 
latach udało się nareszcie orgamom E. U. Ś. wyśledzić 
Kapustówmę i osadzić ją w pensjonacie św. Michała. 
WŁAMANIE DO WARSZTATU. Fargowski Framcizzex 
zam. w Podgórzu. Janowa Woła 1 doniósł, że w nocy 
z 8 na 9 bin. włamano się do jego wameztatu t skradzio- 
mo na: jego szkodę żełazmą kasetkę wertheimowską z go- 
tóńwika 49 zł, nakazy płatnicze. świadectwa przemysłowe 
i pek kluczy i wytrychów ogólnej wartości 150 zł. | 
UCIECZKA MAGISTRACKIEGO DEFRAUDANTA. Z 
Katowice zgłoszono, że dnia 7 hn. zbiegł egzekutor tamt. 
magistratu. Klepik Paweł. rodem z Gliwic, zam. w Kaio- 
wicach, który zdefraudował 10.000 zł z kasy miejskiej. 


BANK DLA HANDLU | PRZEMYSŁU W WARSZAWIE 07.0 
ODDZIAŁ W KRAKOWIE, PLAC SZCZEPAŃSKI 8. = 0 


PRZYJMUJE LOKATY KAPITAŁÓW NA KSIĄŻECZKI OSZCZĘDNOŚCIOWE 


Bank nasz przyjmuje najdrobniejsze nawet wkłady poczynając ed. Zł. $— j 
bez potrącenia podatku rentowego. — W.celu udogodnienia w załatwieniu 
i do 3-ciej po południu, 
do gódziny 8-mej wieczorem as 


x. — |WWW a T ep 1". o O e Tr MO h = - l | - g "A z a ; > 

: D ~ Prz > < A . > 

* i s 

- . 
TT < . > z p _ 
- _ 
s 

i 


zwykłemi godzinami kasowemi od 9-teų 


|.bmej pantyjce doskomałą byla p. Wirka. 


"Sprawa wydania Hladisza przez Węgry. 


Jak: wiadomo, Hladisz aresztowany został w Bu- 
dapeszcie w chwili, gdy w Krakowie odbywała sie 
rozpnawa wojskowa przeciw kpt. Zwierowskiemu t 
wrz, wojsk. Hessemu, obwinionym o współudział w je. 
go aferze szpiegowskiej na terenie. Krakowa. Rozpra- 
wę tę ze względu ma możność uzyskania od Hladisza 


potrzebnych zeznań odroczono wówczas i uchwalon> 
wysłać w tym eelu do Budapesztu specjalną komisję: 


sądową. 


- - 
* - 
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Z POLSKIEJ AKADEMJI UMIEJĘTNOŚCI. Posiedze - . 


nie wydziału filologicamego odbddzie się w poniedziałek 
12 bm. o godz. 6. Porządek dziemny: czł. p. Rieńkomski= 
O wiuerumkach Gotów w sztuce późnorzymskiej. 

KOLEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH (Rynek oł. 
A-B 39). Niedziela 11. wtorek 18 i środa 14 bm. Witold 
Wamdurski, autor Śmierci na gruszy: Walka o nowy te- 
atr; pomiedziałek 12 bm. prof. dr Józ. Reiss: Beethoven. 
tragedja człowieką. W paogramie Nomata Cmol (dr A. 
Hernam i prof. St. Lipski): sobota 17 hm. prof. Uniw. 
dr Stam. Estreicher: O dotychczasowych projektach re- 
formy naszej Komstytucji, — Początek:o godz. 7 wiecz. 

O ZNACZENIU ZDROWIA. W poniedziałek dnia iż 
bn. o godz. Tej wieczór, odbędzie się wykład doe. dra 
T. Janiszewskiego „O znaczeniu zdrowia w sali Muzeum 
przemysłowego. Smolensk 9. — Oddział krakowski. War- 
szzauwskiego Tow. Hygiemicznego. 
» —0)—— p . t 

Z OPERETKI „NOWOŚCI. Występy Filipa, Kuligow - 
skiego, znakomitego tenora i reżysera Iwowiskiej opergi.- 
ki rozpoczymają się w poniedziałek 12 bm. w teatrze” 
„Nowości. P. Kuligowski wystąpi w roli Tuasila w ope- 
retee Kalmana „Hrabina Mamica“. Rola ta należy 86 
go najlepszych kreacyj i zjednała mu we Lwowie u pra- 
sv i publiczności wielkie uznanie. Dziś w niedzieię popoi- 
po cenach zniżonych „Tancerka w masce“ — wieczoremz 
„Hrabina Marica". | 


(M0— - —- 

ZIELON Y KAKADU, Ct vst NGZGNY teatr rosyjski 7 wy 
stępem Z. Kiełczewskkiej. znakomitej artystki teatru Sta- 
nisławskiego w powrocie z Pafvża wystąpi kilka razy” 
w teatrze „Nowości. Pierwszy występ 17 bm. 


Z TEATRU „NOWOŚCI“. 


Tancerka w maste 


Operetka w 3 aktach R. Kesslera i W. Rof, 
| muzyka W. Kollo. N w 

Z muzyką a raczej muzyczką p. Kolo nie często ma- 
my do czynienia, lecz w nowej operetce — którą z w- 
kim szykiem wprowadzi} na scenę „Nowosci“ dvr. Pilar: 
ski — nie jest oma dimgiej sortv. Owszem w pewnvsh: 
momentach, działa sympatyczmie i świadczy o autorze, 
jako o twórcy pełuvm inwencji a muzyku. znającym 
ewiój fach doslkomale. Momenty te — a jest ich w ciągu 
wieczora parę — umiejętnie „wvłapiłł i podkreślił dosko- 
mały i starammy kapelmistrz dyr. Wialewsiki, którego ek»- 
perjemeję śpiewacką daje się odczuwać w przewodnictwie- 
Muz vczmem, „reprvz „Nowości. 

O treść operetki mniejsza, Każda operetka jest — eo 
do treści — zwykle mnieszą lub większą bujda, nieraz 
tem sympatyczeceszą dla słuchacza, im dowećpmiejszą i 
więcej sposohaości dającą do wszelakiej zwywoli, dowci- 
pów., matej lub więcej pikantnych itd. Treść «Bewerki 
w omase“, oparta ngt nieprawiłopodobnych Te Fx setjacie 
mocno zagmatwamych, daje dużo Sposob sai do- konse- 
ptów i „witzów“, któremi też doskomauli nasi nrtyści NC 
pią jak z rękawa i bawią doskonale słuchaczy. Dzięki 
temu, operetka mimo niechętnej pamtoflowej poczeić o 
wartości dzieła — gromadzi co wieczór spory zastęp. siu 
chaczy, których *prowadza, tu świetna gwa artystów, sta- 
ramma i pomystowa reżyseria i piękmie przygotowana wy 
Stawa, z pomyskowym baletem. świetnie zestawionym 
przez p. <jesżelskiego a p. Martówną i Ciesielską na cze. 
Je. — W parti śprewnej zdobywa sukces przepiękmyn. 
śpiewem p. Czermiawsku, obecnie bezsprzecznie TWALIPIĄK-- 
niejszy materjał głoszwy całego zespołu „Nowoscel” oray 
p. Czemekówna. niedościgniona Wykenawczymi party] 7. 
zakresu wodewilowego, dzięki swej urodzie, talentowi 
wskalnemu, elegancji i szykkowi. Obie panie olśmewały 


pięknością i bogactwem kosztownych toalet. wśród któ- . 


rych najmniej kosztowna była naujpickniejszą. — W dro- 
pp. Rewski,. 
Chrzanowski, Bojmarowski, Dudziński, a przedewszyst- 
kiem p. Cybulski zapisali się świetnie w pamięci Mucha- 
czów, a nadto È p. Brzeziński, który stworzył doskomały 
typek (akt I), nader trafny w charakterze. — Balecik 
'w pełnej obsadzie, w mocno: podkazanych kostjumikach i 
doskonale brzmiąca ozęść myzyczna, dopełniają reszty,. 


dając miłą rozrywke. DE A 
> TSA. 


OSZCZĘDZAJCIE! 
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łacąc 12%, w stosunku rocznym 
ormalności są nasze:biura poza. 
otwarte dla wkładców także od godziny Gej 


t 
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w SPORTU. | 
NIECO O- PROFESJONALIŻMIE; 

1; Bezprzyktadnmy entuzjazm, jaki przejściu dwóch tm- 
złnów wiedeńskich klubów do otwantego protesjona- 
Aizmu towarzyszył, nie-wytrzymał próby, przed jaką 
postawiło go Zycie. Bowiem nie zdołał on się jeszcze 
„msdomowić". a już stoi w obliczu jeszcze bardziej 
bezprzykładnego kryzysu finansowego klubów i pez- 
robocia wielu gwiazd pilkanskich. Rzecz zresztą u- 
pełnie zrozumiała, aczkolwiek dająca wiete do my- 
ślenia z tego powodu, Że ma ona-wilaśnie miejsce 
w najbandziej usportowienym -kraju który poza tym 
żednostromnym sportem, prawie więcej nie nie eks 
portuje. 

Kluby sportowe. pezystepująceć do pirotesjomalzmnu. 
załatwiły sprawe bez. gosjpokłarza, którym jest publi- 
czniość, wczęszczająca znacznie chętniej „na mecze, 
choćby pseudo-amatorskie. I ta wlasnie publiczność 

Stała się wobec jpretesqjonałów bardzo EOS 

Razi ją nawet chwilowa niedyspozycja graczu, od 

którego wymaga się pracy, jak ol maszyny. ky wia- 

domo przecież, że t. zw. fonma gmuczy jest bardzo 
Dodać tu należy jeszcze jedem błąd, popełniony 

w chwili enitzjazmu: Otóż każdy kiub angażował 

Jak największą ilość graczy do tego stopnia, że nfe- 

które z näch miały podwójną obsadę I-szych drużyn. 

którzy nie maja. sposobmości grania, siłą rzeczy spa- 
dali w formie. Obecnie wszystkie kluby zawiodomwieów 

- Pazepnowadzają. talk miadmą w czasach powojennych, 

redukcję swych I-szych dmżyn:. Wielu, zwłaszcza lep- 
|% szfch gnaczy objętych bezrobociem, znajdzie „zaję- 
cie w inmyich klubach. ale znaczna. CZĘŚĆ będzie ZU- 
azomg szukać innej pracy, gdyż szeregi beznobotmych 
graczy powiiękizą się wkrótce znacznie z klubów H- 
glej Ligi zawodowców, którym gmozi również modna 
BO wojnie pajta. 

To też w Wiedniu liczą się poważnie z rozwiiątza- 
niem, albo z. piowwmaitiem w szeregi amatorów. kilku 
klubów D-giej Ligi zawmdooweów. Kryzys pogorszy- 
ła mokra jesień | zma, uniemożliwiująca urządzanie 
zarwohów. 1a ktorych w dodatku widownia. świeciła 
stale pustkami. A zapewne i słynme wyjazdy świą- 
reczne pnotesjomałów celem ratowania kas nie na 


ad metę oc ią groda śpomt zajwiorlowy od 
kima katasitnof y. 


"Jeśli zatem w Hg ju talk bezapelacyjjni ie pilkar- 
skim, gdzie ilość widzów dochodzi do kiškudziosie- 


RZECZY RZECZY WESOŁE. 


Jak powstał gorset? 


(Ochrona wierności kobiecej). 


Dzielny rycerz Raoul, zwany rycerzem „Sinobro- 
dym, kochal bardzo kobiety, z CZOGO wnosié nale- 
aapna: bi on :bandziej dzielnym, aniżeli madrym. 
z na asachclny rycerz szedł na wojnę, tyle ma- 
żę: mog! byę że za powrotem znajdzie 
w dziec "masą kómmacje nową kolyrke z swoim ber- 
bem. W. kotyste 'sporezywał zawsze młody krzylkacz 
podobny do jakiegoś pazia lub giermka, jak dwie 
*knople wody. To ogromnie gniewało rycerza Rapu- 
"la. Chcąc wymierzyć karę za taką winę, przydziielał 
nowourodzonych chłopeów do oddziałów swych, nie- 
wieme żony kazał zabijać. 

Wypocząjwszy w domu, zdowu ciągnął na wyprawę 
wojenną, a po roku powtarzało się to samo. — Wre- 
szycie rycerz Rałomi zwany „Sinobrodym*. stwierdził 
po upływie szeregu lat, że wszystkich paziów i giemm- 
ków posiada już: w podwójnych wydaniach, a kine- 
mik Popołani, którego zadamiem było tmcie żon o- 
świadczył, że w grobowcu rodzinnym niema już wię- 
cej miejsca. Wówiczas rycerz przyszedł do przekona- 
nia, że kobietom wienzyć nie podobna. 


c” 
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— Zgromadźcie się — zawołał po swoim Simbi: 
z piękną Alicją. — Zoromadźcie się paziowie i gierm- * 


„GONIEC KRAKOWSKI". 


łu tysięcy podczas móczów. to cóż mówić o naszym 
zawodostwie skoro kiika tysięcy osób - stanowi cel 
pożądań wszelkich klubów. Tem też silniej należy 
zwalczać wszelkie objawy zawiodjostrwia, będące u nas 
tyilko amachnomizmem i wypływem wybujałej kliubo- 
wości, przy wykorzystywanim tych danych przez nie- 
sumiennych niebieskich ptaków- "ZNACZY . 


"RUCH WYDAWNICZY - 
-Z LITERATURY POLITYCZNEJ. 


żów zaufania, .członików i działaczy Związku, aby w my śl 
uchwał , Kongresu Wszechpolskiego gorliwie pracowali 
nid rozwinięciem czytelnictwa ludowego. 


zbęcme dla poznania programu j działalmości Związku i 
dostarcza je Kołom i członkom po cemach znacznie niż- 


szych od E A 
I. BROSZURY PROGRAMOWE: 


bljoteczek parafjalnych į wiejskich, komplety wę 


kuły bitenaciko-polityczme, Wielki tom 350 SKT. BA 
wyjątkowej cenie 2.00 


— Bentranon, szlachetny rycerzu — wyjąkała po- 


biadta pokojówka. 
— Popolani! — wyłknzyknął przerażony 


midewiietrmie. 
—- Ach pamie nasz, 
qprócz pani, że pokojówka niie jest kabietą. 


W trzy dni potem szlachetny rycerz obchodził} uro- 
czystość nowych zaślubin. bo skono człowiek raz na- 
będłzie złego przyzwyczajenia wyzbyć się go nie 


może. 
— Teraz wiem, ca znohbiię. 


I rycerz Raoul ..Sinobnodiy* nie weześniej wyruszył 
w pole, zanim nie zbudował wysokiej wieżycy. Wia- 


snioręcznie zamurnował wiodące do wieży drzwi. 


Po roku powróci, draw: były nietkmięte. Ale oto 


nagle w oknie ukazała się twarz. mężczyzny. 
— Jak miesz wyłamazyjwać cudze  dirziwi ? 


znaczy wyłamać drzwi: wiodące do cwdzej żony. 
Rycerz nie chcial wilenzyć własnym oczom. 


— A kimże ty jesteś człowieku. który potrafisz 
idrapywać się na gładkie mury — zapytał po chwi- 
ji. 


t E 


ezg twamzyczkę kobiecą. 


Popiolani otrzymał znowu rozkaz otmicia niewie 


nej omy. 


Sekretarjat Główmy Zw. LN. wzywa M Kół. mę- | 


Sekretur jat powiada na składzie książki i broszury. nie 


1. Program Zw. Lud.Nar. 10 gr 

2. Program gospodarczy Zw. Lud.-Nar. 20 gr 

3. Potrzeby rolnictwa 10 gr. 

4. Czwarty Kongres Wszechpolski z portretem R. Pmow 
stiiego i Hustracj jaani 40 sr. 

"IL QGÓLNO-POLITYCZNE. 

5. W obronie rolnictwa — mowa pos. Gościckiego 15 gr. 

6. Naprawa skarbu dziełem narodu — mowa pos. prof. 
St. Głaąbińskiego 15 gr. 

7. Rząd większości polskiej 15 c. 

8. Prace Rządu większości polskiej 20 gr 
Amtylkuty politycznie prof. St. Grabskiego: 

9. t. I. Z codziennych walk i rozważań 1.00 gy. 

10. t. HI. Z zagadnień polityki narodowo-państwowej 

.  morwość) 2.15 gr 

dl. Znaczenie polityczne kresów wschodnich dla Pol- 
-Aki 1.00 gr. 

„12. PA Bolesława Chrobreg 40 ge. 

III. ŻYCIORYSY: 

13. Jan Ludwik Popławski 15 gr. 

14. Aleksander Skarbek 10 pr. 

15. Ks. IKązimierz SO 20 gr. 

LOBLET 

16. Bibljoteczka { „be Z. L N, (15 książeczek - | 
wymienionych w dziale I, W i IM 5.50 gr. 

N. Bibljoteczka „Zorzyś (10 książeczek omawiają- 
cych różne zagudnienia polityczne) 1.50 gr. 
Obydwa te komplety winny znajdować się w każ- 
dem Kole i u każdego działacza Z. L. N. 

18. Bibljoteczka pogadankowa (18 książeczek. sta- 
nowiąeych podręcznik dla prelegentów) 2.00 gr. 

19. Książeczki popularno-naukowe i Powieści dla bi- 


w vboru Sekretarjatu Giłópyniegza ol | „5.00 ga. 
V. RÓŻNE: + 
0. Góry z piasku przez A. aa ea, Arty- 


'TyeArZ 
Raoul — jakżeście go wy tutaj wpuścili, wy Psy, psy 


skądże mógł ktoś wiedzieć, 


Biada 
c — zawołał rycerz Raoi — pnzekłonasz śię, co to 


Jestem. trabadłurem, TETEN U koło zamku, 
zobaczyłem w wieżycy otwarte okno, a w niem uro- 


_ Str. 9. 


«+ i h ` e ; f 


gl. Gdy Rzrael jest 

St. Kozicki. (Rewolucja bolszewicka. na Węgmzech 
w r. 1918). Głośna nowość o wielkiej wartości po- 
litvcznej. 320 str. na ładnym r „Ograni- 
Czona. liczba egzemplarzy po zmiżomej cenie 3.00 gr. 
22. Ks. Józef Pontatowski i ród jego, przez Kozłow- 


królem — J. i J. Tharaud, żłóni r 


skiego 0 gr. 
23. Kartki z więzienia El. Niewiadomskiego 10 gr. 
94. Janosik, dramat w 4 aktach — A. Galicy 1.00 gr. 


. W obromie Śląska, list otwarty pułk. Mały srki 10 gr. 
. Portret Romana Dmowskiego 
27. Pocztówki: 
królewskich, wojska polskiego, 
„ wódzkich itp. sztuka 


komplety orłów polskich z czasów 
herbów wo- 
10 gr. 


Toe Świętych, urtystyczne wydanie, 10 x 
ż0 gi 
|. EV. Reni J. Słowackiego (48x35 ctm.) | 1.00 ze. 
30. Afisze o zebraniach i wiecach Zw. L. N. na kolo- 
rowyvm papierze — za 10 szt. 
Nadto wiele książek treści naukowej, historycznej i 
rolmieze j. 


Do ceny wszystkich książek. dolicza się koszty opaxo- 
wamia i przesyłki. 
Zamówienia należy kierować do bKBekretarjatu OGłówne- 


go Z. L. N. . w Wuaszawie — Al. Jerozołimską Nr. 17,. 


pieniądze przesyłać do P. K. O. w Warszawie na konto 
Nr. 1.818, — Można także sprowadzać za zaliczeniem po- 
aztotwiem. 

„AKADEMIK, Ukazał się z druku nowonoczny numer 
dwutygodnika młodzieży „Akademik w zwiększonej ob- 


jętości 16 strom, rozpoczynając czwarty rok tego dosko- 
„małego wydawnictwa. Numer ten przymosi wyczerpujące 


omówienie ostatnich rokowań między młodzieżą narodo- 


wg a lewicą akademicką. ciąg dalszy źródłowego spra- 
wozdania z LI 


Kongresu C. 1. E. oraz artykuły St. Ja- 
mickiego „Nacjonalizm polski“ (szkic bibljograficzny), 
„Niszezenie wyższego szikolmietwa (nw Rosi bolszewi- 
dkiej', „Na progu czwartego roku“ i „Pod sąd opinji 
Gwiożdziem numeru jest tekst włoski i polski ki Pieśni 
Faszystów „Giovimezza, giovinezza“ wraz m nutami we- 
dług oryginalnej j melodji włoskiej w układzie muzycznyme 
E. Giżejewskiego. Ponadto zmajdujemy w. „Akademika 
wywiad z delegatem włoskim na l Kongres C. I. E. w or 
gamizacji faszystowskiej ma uniwersytetach włoskich i 


mowa studentafaszysty Chiuvaecięgo, wygłoszona nad 


„grobem powstańców górmośląskich w Katowicach. 


„Dopełmiają całości numeru stałe działy: Koresponden- 
cje (z Renmes), Życie akademickie zagranicą, Z żysia 


wyższych uczelni, Życie ideowe młodzieży polskiej, Śpra. 
wy gospodarezo-Samopomocowe, Kronika (ze wszystkich . 


środowisk akademickich). Przegląd pism i Z półek iksię- 
garskich. Nadto przynosi „Akademik“ osobne dodatki 
„Kiorpor mt Polski“ (z hvmnem korporacyijnem pióra Ja- 
na Kasprowicza) i „Aport i Wychowanie fizyczne. 
Cema numeru 30 groszy (w murach aczelmi 15 groszy). 


Do nabycia u portjerów wyższych uczelni i wszystkieft 
miejscach sprzedaży: pism. Adres redakcji i admimistracji: 


Pozmań, św. Marcin 65. Prenumeratę roczną w kwocie 5 
złotych (dla studentów 2.50 zł) wpłacać można na konto 
czekowe Nr. 203851. ; 


2.00 gr. 


dnym drwalem. Rąbałem w lesie dnzewio i natrat 


magle ma grote. Najpraód przeraziłem się. a potem 
ujrzałem piękną kobietę. Jestem tylko biednym drws. 


lem. 


swej działałniości. 

— Czyż n nigdy niże można P> pewnym żony, ani 
w poawiemzu, ani pod ziemią * 

Po trzech «miach żałoby, 
bie Popolaniego. 


— Słuchaj wczóny łajdalku, czy ty nie potrafisz 


I znowu Popolani miał sposobność do roztoczenie 


Pr zawęzwał do sie 


xic innego jak tylko tnuć kobiety, które już zdradzie 
łv. Tym oto mieczem rozwalę ci głowę, jeżeli mi da 


jutra nie wynajdziesz środka przeciwko zdradzie kio- 


bięcej. 


Cerzem. 


— Ożeń się, rycerzu z piękną Boulotte i powiedz 


jeęj-po weselu, że biodra jej są za szerokie. Zobaczy” 
my, jakie to będzie miało skutki. 


— No, jakże ci się podobam — zapytała Boulotte 


zaltotmie po ślubie. 
— Twoje biodra są nieco za szemokie — „oparł ry- 


cenz pozępmie. 


Trzy dni płakała Bowlotte i czwartego kazała do.. 
siebie sprowadzić ślusarza. Rycerz poszedł na wojnę, | 
a gdy po roku: powrócił, pospieszyła na przeciwko ` 
Bonlotte, promieniejąc radością, smukła jak topola. 


Wa Popatrz, drogi majżoniku., jak smukłą mam po- 


Nastopnogó poranka Popolani stawit się przed ny- ; 


— Zamuruje ją — zadecydował rycerz Raoul. Po 
dwóch dniach ponownie się ożemił. Kazał wśród: lasnt 
zbudować grote, do której zaniesiomo śnadki żyjwno- 
ści, łoże i awiemciadki. Do powały, celem dostamcze- 
nia piowiletnza,. EA wieka wejście i zatanto. wszel- 
| kie slady. 

— W końcu gotów Pai sam tej groty nie od- 
naleźć — powiedział do. siebie i poszedł na wyłpna 
wę wojenną. Minął. rok. 4 

„Rycerz Raonll . pospieszył do damu i drżąc 2 nie- 


stać. 

ES | Mie dziecko? — zapytał rycenz. 

— Jakie dziecko, nie mam żadnego dziecka. 

— Qzy podobna, po raz. pierwszy zdarza mi się coś ` 
takiego. — Wszakże wszyscy pazjowie i giermikowie | 
pozostali na zamku. A 

— A cóż omi mnie obchodzić mogli. W czasie two- 
jej nieobecności nie zdejmowałam tego gometu, któ- 
| ry mnie wciskał tak silnie, że o paziach ani gierm- 
kach myśleć nawet nie mogłam. 

— A wieczorem? 

— Wieczorem, padąłam na łóżko, jak maniwa, $ 
"W. ten sposób w ono gorset, "ostionę wier- 
‘ności kobiecej. — _ Dopóki bowiem kobieta ma gor- 
set na sobie, mął jej może być zupełnia spokojny, 
ale w ostatnich czasach gomet wyszedł zupełnie 
z mody. A 2 A 


kawie. Kto bę bronił waszej i, gdyby w 
id Po: 51 j pani, gdyby w cza. 


A 


| na iko. nje oN ani, fás i l 

A wy stara hołoto strzeżcie, aby badeni. A on: l 
F przestąpił progu zamkowego. Kobiet shużebniyich ' q 
_ będziesz miała. dont: abeczną ilość, ale TES ai y g 
| mja: droga. „| 

| rycen baou wymiszył mown w pole. Po roku. cal zs kę” j E przebijać wejście do groty dag 
i  pawrócił . à homie prayiwiózt . piekne podarki. | zajętą przy: <abtdhiania . jeńiżenia. a: "obni niej * me- i 

E Ozyś wytkionała. ONE, Z ke: OZYNĘ rąbiąicegio *dirzierwto na ogień. e." 
s — Ge. do' jednego. Fo — Jakie się tutaj dostal? -— zawołał rycerz ta- 
| — Oho — rzekł rycerz, zwracając = Fig yz a Rote rus 

 pokojówki. — jakże się nazywasz moje dziecko? Nie inytuj się. szlachetny rycerzu, jestem bie- 


" 


— 


m. 
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-Z_za kulis handlu żywym towarem. 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


-Jak sig wywozi mode kobiety a Konstantynapola | | Buenos Aires 


SENSACYJNA AFERA W GDAŃSKU. 


W Gdański naklzweyiczujue wrażenia wywiołał na- 
stępujący wypadek: 

- Na jednej z eantralnych wie do elegancko ubranej 
młodej damy podszedł starzecikaleka i poprosił ją o 


_wyręczenie go i odniesienie listu na drugie piętro po- 


bliskiego domu. 


Dama, pawodowama litością. zgodziła się. oddać list 


r wytrmszyła pod wskazanym udresem, lecz spotkało 
po drodze dobr} znajomą, która. ostrzegła ją, iż kto 
wehodzi do wskazanego mieszkania już nie wraca. 


Zaciekawiiona tem młodu. dama atwonzyła Hst dziad- | 


ka i z przerażeniem przeczytała: 
„Spodziewam się, że się podoba“, 

Zawiadomiona policja w wymienionym na adresie 
mieszkaniu rzekomego „doktora* 
znalazła kilka związanych, wystraszonych młodych 

kobiet 

i dwóch „handlowców, którzy należeki do miejscowe 
go bolszewickiego „torgpredu* (handllowega bollisze- 
wickiego przedstawicżelstwa). Jak stwierdzono, ban- 
dlarze odsyłali swój „towar do Konstantynopola i 
Buenos Aires. 


Z galerji szantażystów i pomysłowych oszustów. 


„Holenderscy“ Barmatowie są rodem Z Łodzi 


Bohaterowie panamy bankowej w Berlinie. 
> 10 bohatenach niezwylkłej panamy bankowej w Ber- | mie na cały świat Knutidkerem oszukali pruski banik 


linie Barmatach, którzy łącznie z głośnym już obec- 


ADRIAISTRACJA OTWARTA 


od godziny 9—12 w w 
dnie i od godziny 
- wieczorem 


SEE 
Laboratorjum chemiczno-farmaceutyczne 


Ap. KOWALSKI 


Warszawa 


poleca proszki od bółu-głowy dia 
dorosłych — znak fabryczny 


żódó w aptek, „KO WALS KI NA“ | i 


w Warszawie, ul. Wspólna 33, Teofil Pietraszek. 
w Wilnie, ul. Niemiecka 22, p. Karlin. 


x Lwowie, ul. Jagiellońska, |. Targi wschod ie. 
w Katowicach, ul. Plebiscytowa 12, P: Mirski _ 

w Cieszynie, Schlesischer Merkur, 
w Białymstoku, Rynek Kościuszki 20, p. Rapoport. 


w Gdańsku, na nadesłaniem ZŁ. 5. 


` 


- 


Odpowiedzialny redaktor Dr Władysław Świreki. 


CENY 


"POLSKIE FIRMY EKSPORTOWE 


muszą natychmiast zgłosić swój udział 


will Gdańskich Targach 
Międzynarodowych, od 5—8 lutego. 


jeżeli chcą otrzymać korzystne miejsce. 


-Gościom z Polski za okazaniem legitymacji Targów Gdańskich wolno przewieźć 
ZA. 1500:— Karty wstępu (legitymacje) są do nabycia w Oddziałach Targów: 


w Łodzi, ul. Piotrowska 50, Biuro Ogłoszeń. Fuchs. | 


Robert Berger. 


w Bydgoszczy, ui, Jagiellońska 70. Biuro Express., ew. przez W a Targów. - 


państwa na kilkadziesiąt mibjonów mik. złotych, pnzy 


. 
E IB, | 


Poszukuje się chlopca do roznoczonia gazet 


| Wiadomość w Administracji Gońca Krakow- 
„ skiego ul. Dunajewskiego 7. I. -p. 
NiINNNZNNZNNZNA|NEZANKK|NZEMOE 


EEJEF|EE[EJE] 


WELA murowana z kom- 
fortem wraz z dwumor- 
gowym ogrodem w zach. 
„Małop. w pięknej górskiej 
okolicy jest do sprzedania. 
Wiad.Gonieckrak.pod Willa 


ASZYNY do szycia znanej 

dobroci „Kasprzyckiege”. 
Tanio - Hurtowo - Detalicz- 
nie-Raty. Skład fabryczny: 
Warsztatyreparacyjne. War- 
szawa, ul. Marszałkowska 
i. 153. Telefon 104-51. Filja 
Czestochowa, Aleja 43. 
mawrać można listownie w. 
Warszawie. . 819 


EE(EEIEEIEE 


EEG AEGE 
HRABINA ŻEBRACZKA 


„Nowy sensacyjny romans 
z obecnych czasów. Romans 
ten jest nadzwyczaj ciekawy 
i czyta Się z ogromnym za- 
pałem. BEZPŁATNIE możra 
dostać w kjoskach, księ- 
garniach i u sprzedawców 

gazet. 


AFIAEEEGE 


OLIWA 
JADALNA 


świeżego transportu 


w puszkach po 10kg 
tylko burtownie przy 
odbiorze najmniej 

40 kg. 
== POLSKIE === 


- TOWARZYSTWO - HANDLOWE 


Kraków, ul. Sławkowska 1. 
ph ~ Telefon 2078. ` 


z 26 
AE > 
u) R" 28, 
ii 7 TOSZEN 


a RENE pw 
OBOWIĄZUJĄCE OD 26-60 MARCA: Drobne ogłoszenia za słowo zł. 0.10 — dla Bad > 7 posad zł. 0.05 — za słowo drobne o treści mayi | 
monjalnej zł. 0.12 — wiersz milim. jednoszpaltowy zł, 0.10 — wiensz w mbryce „Nadesłame* zł. 0.25 | 
Ogłoszenia przed tekstem wiersz milimetnowy zł. 0.50 — Za układ tabelaryczny, kombinowany 50 proc. 

erm ENY ZWI G-* TT SET WJ =; 
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noszą ostatnie piema łódzkie niczwyłkłe rawelaaje. . 
Otóż spekulanci ci istotnie w niebywałym stylu, u- 
chodzili w Niemczech za Holendrów — tymczasem 
szamyyjomów tych- oszusiwa wydała nasza skromna. 
Łódź (D, dająe w nich Berlinowi istotnie konkurso- 
we typy współczesnych aterzystów. NA 

Zowia se oni: 
Jankiel (Jun) Barmatowie. 

Do Bernina: yw zybydi omi podezas w ojny droga po- 
średnią na Hlolameję. Posłużyły im do tego dobre sto- 


= 


sunki z prasą socjalistyczną i ze granym niedawne -i 


Helphandem-Parvusem. 

Wo Hotamijk zdołał otrzymać any elstwo. holen 
iemuslkte. Spekulacje ich żywnościowe były tak dla 
nich korzystne, że wyrośli na wielkich miljonerów. 
Najstarszy z nich, Juljusz, kupił sobie wspaniały za- 
mek na wyspie Schwanenwerder na jeziorze Wanm- 
see. Ten zunek stoi ntodaldko zamku, zakupionege 
przez Helphamda. również na. tej wycjpie. 

Podkzas aresztowania owego Juljnsza. Barmata.. 
policja patrofowała wzdłuż wybrzeża wyspy z pom- 
cą motomówek, ponieważ obawiała się. że Barmat bt- 
dzie chciał uciekać wodą. 

Innych braci aresztowano w Benlinie. w ich wspanmis. 
ie urządzomych apartamemtsuch w arystokratycznycie 
dzielnicach miasta. 


la terminowe umieszczenia 
Redakcja dka 


wiersz milimetrowy po kronice zł, 0.48 . 


DROBNE OGŁOSZENIA 


PIANISTKA oa tanio na zabawach i 
Krótka 10, II v. 


weselach: Krakow. 
1297 
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UNIEWAŻNIAM zgubiona karte odroczenia. wystawioną 
na mazwisko Jeredkiego Wojciecha, w. w roku 1968. 
przez P. K. U. Przemyśl. 1997 


| adi addo - 
ui. Du- 
20 


mu 


POSZUKUJE się chłopet do rozi szedów guza. 
mość w Administrac. p „Gońca Krakowskiego”. 
majewiskiego T. L p. 


2 DUŻE POKOJE piosukaja Zęłoszewia Adm. „Gońca” 
pol „Śródmieście” 1295 


UNIEWAŻNIA się ET książkę wojskową a- 
wa Sabata. w. 1899, Kamień pow. Nisko. 1294 


SŁUCHACZ filozofji udziela lekcji francuskiego metoda 

bardzo łatwa po przystępnych cenach. Zgłoszenia osobi- 
ste lub pisemne ul. Długa J. 30, I p. oficymv. pierwsze 
drzwi na prawo. od 2% popoi. 25: 


TECHNIK, znający się ma miernictwie i rysóweik w 
kresie budownictwa. z e jinem podw. buch'ltecji, z 


dajacy językiem polskim i niemieckim. katolik — 
kuje jakiegokolwiek zajęcia. Zgłoszenia pod 
do Administnacjł . „Gońca Krakowskiego”, 


——zz a pasa A EREZZOZZNOZ IE 
BRUNĘT, lat 34, na rz Miowóia stano wisika,. hardzo przy 
stojny. pragnie zapoznać się z pamiemką inteligentna. 
sympatyczną. posiadającą mieszkanie umeblowane. Po- 
sag wymagany. Cel matymonpiny m do Admi- 
nistnacji |. „Gońca Krak." pod „K. K. 28: 


EMERYTOWANY urzędnik, dotknięty niealeczalną cho 


robą, mający żomę również ciężko chacą, + litościwe 
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